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Niegrzeczne chłopaki wracają, a są jeszcze gorsze niż kiedykolwiek wcześniej. 

Aktorzy Martin Lawrence i Will Smith po raz kolejny podejmują współpracę z producentem Jerrym Bruckheimerem i reżyserem Michaelem Bay’em przy kontynuacji niezwykle zabawnych perypetii i naładowanych szybką akcją przygód w filmie „Bad Boys II”. 

W prezentowanej właśnie nowej części skala niebezpieczeństwa działań, jak również poziom humoru znacznie wzrastają, podczas gdy dwaj detektywi z Miami do spraw przestępstw narkotykowych - Mike Lowrey (Smith) i Marcus Burnett (Lawrence) podejmują się zadania zatamowania wpływu na teren ich działania partii ecstasy. Przypadkiem odkrywają siatkę zaangażowanych w narkobiznes osób, na czele której stoi bezwzględny narkotykowy boss Tapia (w roli tej Jordi Mollà), gotów zrobić wszystko, aby tylko rozszerzyć wpływy swojego imperium i przejąć kontrolę nad nielegalnym rynkiem w mieście. Gotów jest zlikwidować każdego, kto stanie mu na drodze do realizacji zamierzonego celu. 

Niełatwe i tak zadanie komplikuje się jeszcze bardziej w momencie, kiedy piękna przyrodnia siostra Marcusa Syd (Gabrielle Union), tajna agentka wydziału policji DEA, popada w kłopoty, a nasi bohaterowie chcąc jej pomóc zaczynają działać na granicy prawa. Jakby tego było mało między Mikem i Syd zaczyna ‘iskrzyć’ , co nadopiekuńczego brata dziewczyny doprowadza do szaleństwa. 

Ale Marcus i Mike muszą zapomnieć o osobistych animozjach, żeby moc ostatecznie pokonać Tapię. Kiedy zatem Syd wpada w tarapaty, z odsieczą przychodzą jej niegrzeczne chłopaki - Bad Boys. 

Columbia Pictures ma przyjemność zaprezentować państwu produkcję Dona Simpsona/Jerry’ego Bruckheimera w reżyserii Michaela Bay’a BAD BOYS II, z udziałem Martina Lawrence’a i Willa Smitha. W filmie zagrali również Jordi Mollà, Gabrielle Union, Peter Stormare, Theresa Randle i Joe Pantoliano. 

Autorami scenariusza są Ron Shelton i Jerry Stahl. Film powstał w oparciu o pomysł Marianne Wibberley & Cormac Wibberley oraz Rona Sheltona. Producentem „Bad Boys II” jest Jerry Bruckheimer. W roli producentów wykonawczych wystąpili Mike Stenson, Chad Oman i Barry Waldman. Autorem zdjęć do filmu jest Amir Mokri, scenografii Dominic Watkins, montażem zajęli się Mark Goldblatt, A.C.E., Thomas A. Muldoon i Roger Barton. Specjalne efekty wizualne są dziełem Sony Pictures Imageworks INC. Kostiumy zaprojektowały Deborah L. Scott i Carol Ramsey. Muzyka do filmu jest dziełem Trevora Rabina. Nadzór nad produkcją muzyki objęli Kathy Nelson i Bob Badami. 

Z uwagi na pewne sceny i zawartość filmu, „Bad Boys II” na rynku amerykańskim został zaklasyfikowany do grupy obrazów dozwolonych od lat 18. 

BAD BOYS II - O FILMIE 

„Od czasu nakręcenia pierwszej części „Bad Boys” nie miałem okazji aż tak dobrze bawić się przy produkcji filmu”, mówi Martin Lawrence, który powraca na ekran jako Marcus Burnett. „Było to możliwe dzięki współpracy z Willem (Smithem), Jerrym (Bruckheimerem) i Michaelem (Bay’em). W ich towarzystwie po prostu czułem się jak ryba w wodzie.”

Minęło aż osiem lat od czasu kiedy zespół w składzie producent Jerry Bruckheimer, reżyser Michael Bay oraz gwiazdy ekranu Martin Lawrence i Will Smith po raz pierwszy połączyli swoje siły twórcze i stworzyli najlepiej sprzedający się i najbardziej dochodowy film wytwórni Columbia Pictures w 1995 roku - „Bad Boys”. Obraz ten stał się nie tylko przepustką do wielkiego sukcesu dla Bay’a, Lawrence’a i Smitha, ale dodatkowo pozostał jednym z najbardziej popularnych i najchętniej oglądanych filmów na wideo, DVD oraz w stacjach kablowych. Jednocześnie, zapotrzebowanie na artystyczne ‘usługi’ głównych graczy tego projektu osiągnęło taki poziom, że oczywiste wydawało się nakręcenie sequelu - wcześniej czy później. 

W ostatecznym przeniesieniu na ekran drugiej części „Bad Boys’ów” Bruckheimer podkreśla nieocenioną rolę Prezes Columbia Pictures Amy Pascal, szczególnie zaś jej wytrwałość w doprowadzeniu przedsięwzięcia do końca. Jak twierdzi producent: „Amy od samego początku była siłą napędową naszego projektu. Z uporem starała się stale posuwać proces opracowania i przygotowania filmu naprzód, zatem kiedy już udało nam się zgrać ze sobą terminarze Martina, Willa i Michaela wszystko było właściwie gotowe do rozpoczęcia produkcji.”

A wszystko zaczęło się w 1995 roku ... Jeśli cofniemy się w czasie zobaczymy aktorów Lawrence’a i Smitha, podówczas jeszcze głównie specjalizujących się w rolach telewizyjnych, nieco mniej znanych widowni kinowej oraz Michaela Bay’a jednego z najlepszych w kraju reżyserów filmów reklamowych, mającego zamiar sprawdzić się w produkcjach wielkoekranowych. W tym też czasie Bruckheimer i jego nieżyjący już partner biznesowy Don Simpson wpadli na pomysł, że dobrze byłoby zatrudnić Bay’a w charakterze reżysera ich najnowszej produkcji „Bad Boys”, w której w dwóch głównych rolach widzieli również Lawrence’a i Smitha. 

„Michael nakręcił niewiarygodny wręcz wideoklip do jednego z naszych filmów - „Days of Thunder”, mówi Bruckheimer. „Martin (Lawrence), w tym czasie zaangażowany przy jednym z niezwykle popularnych seriali telewizyjnych oraz  odbywający serię koncertów i  Will (Smith), którego publiczność pokochała za rolę w telewizyjnym serialu „Książę z przedmieścia” /The Fresh Prince of Bel Air/ ujęli nas swoją charyzmą. Obaj wydawali się czarujący i inteligentni, czuć było, że mają w sobie wolę osiągania sukcesów. Od razu wydało nam się jasne, że to właśnie oni stworzą niezapomniane duo, idealne wręcz w połączeniu kina akcji i ciętego humoru. Z tego ‘artystycznego materiału’ Michael stworzył przebojowy film, który pokochali widzowie na całym świecie. Przez wszystkie lata od pamiętnego 1995 roku nieustannie pytano nas kiedy po raz kolejny tandem aktorski pojawi się na ekranach. Poziom oczekiwania był już tak wyśrubowany, że nie mogliśmy czekać dłużej.”

„Wszyscy osiągnęliśmy artystyczną pełnoletniość przy filmie „„Bad Boys”, mówi o swoim debiucie Bay. „Ja sam wiele się nauczyłem współpracując z Donem i Jerrym. Jak widać, moja zawodowa kariera związana jest z Jerrym do dziś dnia. Wiele dało mi także obcowanie z takimi osobowościami aktorskimi jak Martin i Will.”

Jak mówi Smith: „Przy filmie „„Bad Boys” wiele rzeczy działo się po raz pierwszy. Zarówno ja, jak i Martin byliśmy na szczycie swojej kariery telewizyjnej, jednak pomysł obsadzenia dwóch czarnych chłopaków w głównych rolach dużej produkcji liczącego się studia filmowego, a przy tym produkcji przeznaczonej do szerokiej dystrybucji, to była zupełna nowość.”

„To ciekawe, co mówi Will, ale kwestia koloru skóry naszych głównych bohaterów nigdy nie pojawiła się w pierwotnych rozważaniach na temat filmu”, mówi Bruckheimer. „Po prostu szukaliśmy nowych, nie ogranych jeszcze talentów, które dobrze wyglądałyby w zestawieniu ze sobą na ekranie. Martin i Will znakomicie się uzupełniali w swoim podejściu i postrzeganiu humoru. Łączyły ich przy tym ambicja i energia, jak również szczere pragnienie spodobania się widzom za wszelką cenę. Ich wkładu w ostateczny kształt obu filmów nie sposób przecenić.”

Jak twierdzi Bay: „Przy pierwszym z filmów wiele było improwizacji. Początkowo mieliśmy do swojej dyspozycji scenariusz, który pozwalał na dość swobodną interpretację. Przy tym budżet filmu był tak niski, że nie mieliśmy zbyt wiele czasu na przeprowadzanie prób. Przy obecnym filmie praca szła już zupełnie inaczej, dużo czasu poświęciliśmy na próby i opracowanie scen, jak również przeanalizowanie kolejnych pomysłów zanim jeszcze znaleźliśmy się na planie filmowym.”

Na początku filmu „Bad Boys II”, Marcus Burnett (Lawrence) zmaga się z typowymi problemami życia rodzinnego: nastoletnimi dzieciakami, kredytem mieszkaniowym do spłacenia, niepokojem o własną przyszłość oraz odwiecznymi dylematami związanym z luzackim stylem bycia swojego zawodowego partnera -Mike’a Lowrey’a (Smith), który, jak się wydaje, nie ma najmniejszego zamiaru dorosnąć, czy też ustatkować się. 

„Marcus po prostu przeżywa kryzys związany ze swoją pracą”, mówi o granej przez siebie postaci Lawrence. „Wolałby robić coś, co daje trochę stabilizacji i spokoju. Nie oznacza to, że nie szanuje, ani też nie jest mocno emocjonalnie związany ze swoim partnerem, ale chciałby, żeby Mike zrozumiał w końcu, że wraz z dojrzewaniem przychodzi chęć zbierania owoców swojej pracy. Marcus chciałby więcej czasu spędzać ze swoją rodziną, chciałby pełnić rolę ojca i męża, na jaką jego rodzina w pełni zasługuje, a Mike wbrew tym oczekiwaniom stale wystawia ich na ryzykowne sytuacje, co w głębi ducha doprowadza go do szału. Po pewnym czasie Marcus zdaje sobie sprawę, że ta tamowana złość ma destrukcyjny wpływ na całe jego życie. To błędne koło, które stara się przerwać szukając pomocy u specjalistów, żeby w końcu dać sobie z tym jakoś radę.”

„Historia przedstawiona w drugiej części pokazuje naszych bohaterów osiem lat po wydarzeniach z poprzedniej części”, dodaje Smith. „Zarówno Marcus, jak i Mike mają za sobą bogaty bagaż doświadczeń zawodowych i osobistych. No może poza tą niewielką różnicą, że grana przeze mnie postać nie wyrosła jeszcze z roli playboya. Marcus jest już najwyraźniej zmęczony całym tym bieganiem, skakaniem i strzelaniem w pracy, podczas gdy Mike jest w swoim żywiole. Wygląda na to, że zachowuje się jakby nadal miał dwadzieścia kilka lat - imprezuje, podrywa dziewczyny, zabawia się bronią, wdaje się w bójki. W rezultacie obaj oddalają się od siebie coraz bardziej.”

Kiedy Kapitan Howard (Joe Pantoliano) również przejmuje filozofię życiową Marcusa, tarcia stają się coraz silniejsze. „Zarówno Kapitan Howard, jak i Marcus starają się zapanować nad swoimi negatywnymi emocjami”, tłumaczy Smith. „Chcą pozostawać wewnętrznie skupieni i nie dać się ponieść emocjom. To z kolei jest kompletnie obce porywczej naturze Mike’a, którego zachowania nie da się ująć w żadne normy.”

Sytuacja staje się jeszcze bardziej napięta wraz z pojawieniem się młodszej siostry Marcusa Syd (Gabrielle Union). „Jeśli chodzi o siostrę, Marcus jest niewątpliwie znacznie nadopiekuńczy”, mówi Lawrence. „Szczególnie jeśli na horyzoncie pojawia się Mike. Kiedy dowiaduje się, że jego kumpel i Syd spotykają się i poważnie ze sobą flirtują, jest to dla niego gorzka pigułka do przełknięcia. Zna przecież Mike’a i jego podejście do kobiet.”

Marcus nie tylko odkrywa, że jego siostra za jego plecami spotyka się z Mikem, ale na domiar złego zaczyna pracować jako tajna agentka operacyjna D.E.A, co dodatkowo wpływa negatywnie na tak istotne dla Marcusa poczucie bezpieczeństwa rodziny. „Myśl taka dochodzi do niego i poraża w momencie poważnej potyczki - w scenie pościgu”, mówi Lawrence. „Pomimo tego, że scena należy do jak najbardziej poważnych przeradza się w sekwencję komediową. Co ciekawe, jednym z największych atutów filmów z serii „Bad Boys” jest fakt, iż elementy komiczne pojawiają się w najmniej oczekiwanych momentach.”

„Kwestia tego, co tak naprawdę jest zabawne jest trudno definiowalna i nieuchwytna”, stwierdza Bay. „Pracując z takimi aktorami jak Martin i Will wiele zależy od ich zgrania i zrozumienia. Humor emanuje z tego, w jaki sposób ta dwójka rozmawia ze sobą, jak brzmią ich głosy. Gdybyśmy potem starali się to rozłożyć na czynniki pierwsze, mogłoby się okazać, że element komediowy całkowicie zniknął. Wszystko zależy bowiem od tego, jak nasi aktorzy zgrają się ze sobą, w jaki sposób wypowiedzą zabawne kwestie. Szczególnie jeśli chodzi o Martina, jego geniusz komediowy wyraża się w niewiarygodnej wręcz mimice twarzy.”

W miesiącach, kiedy rejestrowany był materiał zdjęciowy  Bay i jego aktorzy często spotykali się w wolne od pracy niedziele, poświęcając swój czas na dopracowanie tempa dialogów i innych istotnych dla ostatecznego wyrazu filmu kwestii. Bay rejestrował te sesje na kamerze wideo, wprowadzając w miarę potrzeby do scenariusza ciekawe improwizowane elementy. Jak sam reżyser podkreśla, pozwoliło to na wydobycie elementów komediowych z całkowicie niekomediowych momentów oraz wydobycie różnych charakterystycznych dziwactw z naszych postaci. 

„W pierwszej części „Bad Boys”, starałem się pokazać klasyczną historię o nierozłącznej parze gliniarzy-kumpli w sposób świeży i zabawny poprzez styl wizualizacji i pewne ujęcia scen, no i naturalnie poprzez świetnie zgraną ze sobą chemię dwóch kluczowych gwiazd - Martina i Willa. Koniec końców, to właśnie ten ostatni element zadecydował o wielkim sukcesie filmu, nadając mu zupełnie nowy wymiar i jakość.”     

Bogate doświadczenie zdobyte przez producenta Bruckheimera w dziedzinie produkcji filmowej nauczyło go, że: „jeśli umieścimy na ekranie obok siebie dwóch utalentowanych artystów, obaj  będą osiągali znakomite wyniki. Jeśli jednak mamy sporo szczęścia i nasi artyści lubią się i szanują nawzajem, tak jak ma to miejsce w przypadku Willa i Martina, to w efekcie rozwija się między nimi prawdziwa silna więź kumplowska. To było coś niewiarygodnego, kiedy mieliśmy okazję przyglądać się tym dwóm aktorom na próbach. Oni stale wychodzili z jakimiś nowymi pomysłami, podsuwali je sobie nawzajem i doprowadzali do perfekcji. Ani przez chwilę nie dało się wyczuć między nimi czegoś na podobieństwo samolubnego podejścia i koncentracji całej uwagi na sobie.”

W przypadku filmu „Bad Boys II” reżyser Bay starał się nadać tej części ton nieco odmienny od oryginału. „Pierwsza część była z pewnością bardziej sensacyjna w swoim charakterze”, mówi Bay. „Tym razem starałem się go nieco unowocześnić, pamiętając jednocześnie o realizmie przedstawienia. Podobnie było w przypadku Seana Connery i Nicolasa Cage’a w filmie „Twierdza” /The Rock/, gdzie użyte zostały prawdziwe jednostki operacyjne piechoty morskiej. Tym razem Will i Martin pracują w towarzystwie prawdziwych gliniarzy, co niewątpliwie ma ogromny wpływ na ostateczny kształt filmu.”

Większość zespołu T.N.T [Tactical Narcotics Team - Taktyczny Zespół d.s Narkotykowych] składa się z rzeczywistych członków MDP [Miami-Dade Police Force - Służby Policyjne Miami-Dade]. Oficerowie policji oraz ich tajni współpracownicy, którzy z oczywistych względów nie mogli być filmowani, asystowali także przy szkoleniu aktorów. Harry Humphries, z którym Bruckheimer i Bay spotkali się przy okazji kręcenia wspomnianego wcześniej filmu „Twierdza”, tym razem wystąpił w charakterze specjalisty i doradcy nadzorującego prace ekipy filmowej od strony technicznej. Z kolei porucznik William Erfurth, były dowódca zespołu T.N.T. Miami-Dade, okazał się wręcz nieoceniony zarówno z punktu widzenia scenarzystów, jak i artystów i był obecny praktycznie na każdym etapie produkcji. Erfurth nie tylko służył swoją szeroką wiedzą ekspercką jeśli chodzi o dialogi i kwestie proceduralne w policji, ale również koordynował harmonogram prac swoich najlepszych pracowników T.N.T., tak, aby mogli oni być obecni na planie filmowym jako prawdziwi oficerowie przy kręceniu zdjęć z udziałem wyspecjalizowanej jednostki antynarkotykowej, której częścią są w filmie także Marcus i Mike. 

„Bill Erfurth cieszy się reputacją najwyższej próby specjalisty w swoim fachu, zarówno na terenie jednostki policyjnej Miami-Dude, jak i poza nią”, podkreśla Bruckheimer. „Prowadząc zakrojone na szeroką skalę przygotowania do filmu dowiedzieliśmy się, że to właśnie za jego kadencji skuteczność działania jednostki T.N.T. znacznie wzrosła, co miało swoje przełożenie na liczbę aresztowań przestępców, jak również osób skazanych za przestępstwa narkotykowe. On i Harry Humphries czuwali nad tym, żeby nasz film pozostawał w miarę możliwości jak najbliżej realiów. Kiedy z ich punktu widzenia odchodziliśmy zbyt daleko od przyjętych w pracy policji standardów, chwytali za wodze i sprowadzali nas z powrotem na właściwą ścieżkę. Zatem, za każdym razem kiedy na ekranie pojawia się postać w uniformie istnieje duże prawdopodobieństwo, że jest to oficer jednego z wydziałów policji miasta lub dzielnicy - S.W.A.T lub T.N.T.”

Na etapie przedprodukcyjnym stale splatały się ze sobą sztuka i prawdziwe życie. Wyposażeni w kamizelki kuloodporne Bruckheimer i Bay kilka wieczorów spędzili patrolując wieczorem niebezpieczne dzielnice w towarzystwie porucznika Erfurtha. W trakcie realizowania programu kontrolnego patrolowana, Bay faktycznie miał okazję aktywnie uczestniczyć w aresztowaniu poszukiwanego zbrodniarza. Podczas rajdu po mieście reżyserowi rzuciła się  w oczy postać pozornie niewinnie wyglądającego mężczyzny, który jednak odpowiadał wizerunkowi poszukiwanego przez policję podejrzanego. Od czasu tego incydentu pracownicy policji zwykli się zwracać do niego ‘Kapitan Bay’.

Humphries i Erfurth wspólnymi siłami opracowali skrótowy, aczkolwiek bardzo intensywny program szkoleniowy na potrzeby zespołu aktorskiego filmu - Lawrence’a, Smitha, Yula Vázqueza, Jasona Manuela Olazábala i Gabrielle Union. Lawrence i Smith swoje pierwsze dni szkoleniowe spędzili w towarzystwie specjalistów od posługiwania się bronią palną, którzy nie mogli powstrzymać się od złośliwych uwag na temat tego, jak nasi aktorzy obchodzili się z bronią w pierwszym filmie. „Martin i Will zabrali się do tego z marszu”, śmieje się Erfurth. „Można powiedzieć, że obchodzili się z bronią w sposób nieco sportowy. Tym razem chcieliśmy mieć pewność, że będą wiedzieli w jaki sposób operować pistoletem. To dość prosta kwestia taktyki pracy mięśni: wyciąganie broni, odbezpieczanie jej, wygodne operowanie kciukiem, w końcu też poczucie komfortu obcowania z bronią. Nauczyliśmy ich różnych technik przeładowywania pistoletu, w taki sposób, żeby widoczne było, iż weszło im to w krew i stanowi czynność niemalże rutynową. Wszystko to sprowadza się do niezliczonej liczby powtórzeń i treningu, zatem po wykonanej pod naszym okiem serii ćwiczeń aktorzy z pewnością będą się czuli komfortowo, nie będą się obawiać niebezpieczeństwa jej użycia, ani też niezręcznie się nią posługiwać. Wiedza, jaką przekazaliśmy im podczas szkolenia musi się stać ich drugą naturą, ponieważ opanowanie pewnych czynności decyduje o życiu i śmierci w sytuacjach stresowych. W takich momentach do głosu nie powinno dochodzić nawet myślenie, wszystko powinno odbywać się automatycznie i być zakodowane w podświadomości i odruchach mięśni.”

Członkowie zespołów policyjnych T.N.T oraz S.W.A.T. w swojej pracy wiele czasu poświęcają ćwiczeniom z różnymi rodzajami broni, opracowując przy tym różne taktyki, wejścia i ataki ze strony przeciwnika, a czynią to z częstotliwością raz na miesiąc, a nawet raz na dwa tygodnie. Taki zabieg ma zapewnić, że w posługiwaniu się bronią nie mogą się zdać na przypadek. Szkolenie jest tu kwestią kluczową. Trzymając się tej filozofii, aktorzy wybrali sobie na potrzeby filmu takie egzemplarze broni, które były z ich punktu widzenia najbardziej wygodne. Każdy z nich korzystał z tej samej broni zarówno podczas ćwiczeń, jak i w czasie kręcenia materiału zdjęciowego. 

W filmie „Bad Boys II” w roli Kapitan Howarda zobaczymy ponownie weterana ekranu - Joego Pantoliano, który ostatnio zagrał rolę Ralphiego w serialu telewizyjnym „Rodzina Soprano” /The Sopranos/. Jeśli chodzi o graną przez siebie postać i zmianę jaka zaszła w niej od czasu pierwszej części aktor zauważa: „Kapitan Howard z pełnym zaangażowaniem i przejęciem stara się zmienić nieco swoją metodologię pracy. Bliższa stała mu się łagodniejsza i delikatna strona życia, do której też stara się usilnie przekonać Marcusa. Podobał mi się pomysł scenarzystów na poprowadzenie Howarda właśnie w tym kierunku, kierunku wewnętrznej odnowy i samospełnienia.”

Pantoliano ma również wiele uznania dla reżysera i producenta filmu: „Tym razem od samego początku wiadomo było, że film osiągnie sukces. A Michael i Jerry byli bardzo wyrozumiali i pozwalali mi również na realizowanie swoich własnych pomysłów. Dostałem na przykład zielone światło na wprowadzenie do postaci Howarda elementów filozofii buddyjskiej - zdejmowanie obuwia, zawieszanie kryształowych kulek i zapalanie kadzidełek, co też miało zwiastować metamorfozę fizycznego życia Kapitana Howarda. Po prostu wyobraziłem sobie, że może to być interesujące i zabawne, a oni się ze mną zgodzili.”

Aktorka Gabrielle Union wcieliła się w rolę pięknej agentki D.E.A., Syd Burnett. „Kiedy na ekrany wchodziła pierwsza część „Bad Boysów”, byłam jeszcze studentką. Pomyślałam sobie wtedy, że ujęcie Willa biegnącego ulicą w rozpiętej koszuli i nagim torsem było bardzo ciekawe”, mówi aktorka puszczając oko. „To był właściwie pierwszy raz kiedy ludzie zobaczyli go w takim ujęciu na ekranie i pomyśleli o nim jako o męskim symbolu seksu.” Sam Smith również przypomina sobie tę swoistą metamorfozę jego osoby. „Po pierwszej części filmu po raz pierwszy doświadczyłem takiego rodzaju reakcji ze strony kobiet pod moim adresem. Kiedy siedziałem sobie w tylnych rzędach kina i przysłuchiwałem się komentarzom widowni byłem kompletnie zaskoczony słysząc stwierdzenie z ust młodej dziewczyny ‘Tak, tak koteczku - Trzymaj się Will - Biegnij!’ Było to dość dziwne zważywszy na fakt, że do tej pory byłem po prostu wesołkiem, komediantem. To Michaela Bay zrobił ze mnie postać seksy”, śmieje się aktor. 

Kiedy Syd i Mike zaczynają się umawiać na randki, rodzi się między nimi uczucie, które nie wskazuje na niezobowiązującą znajomość. Mike zaczyna zdawać sobie sprawę, że w przypadku tej dziewczyny tanie chwyty i kłamstewka nie przejdą. Być może również podświadomie czuje się gotowy do bardziej ustabilizowanego trybu życia. „Marcus jest przekonany, że jego siostra pracuje sobie spokojnie za biurkiem w wydziale policji i po prostu miło spędza wakacje w Miami”, tłumaczy Union. „Ale jako tajna agentka Syd odkrywa krąg szmuglerów ecstazy. Postrzega to jako okazję do zdobycia wyższego stopnia w hierarchii policyjnej, nie zdając sobie sprawy jak niebezpiecznego zadania się podejmuje.”

„Podobała mi się ostra energia Gabrielle”, przyznaje reżyser Bay. „Na pierwszy rzut oka widać, że to dziewczyna wykształcona, inteligentna i błyskotliwa. Ma szansę zrobić karierę jako agentka D.E.A.”

Podobnie jak w codziennym życiu, jurysdykcja różnych agencji egzekwujących prawo często zazębia się lub nakłada na siebie podczas prowadzenia kryminalnego śledztwa. Jednym z powodów takiego funkcjonowania prawa jest niemożność skoordynowania tego rodzaju wysiłków leżących w gestii różnych jednostek. Jak stwierdza Bruckheimer: „Czasem w sposób nieunikniony pewne jednostki dosłownie wpadają na siebie, tak też dzieje się w przypadku Syd, która sprawę narkotykową prowadziła z biura w Nowym Jorku. Następnie, w postępie śledztwa dziewczyna zaczyna penetrować krąg handlarzy narkotyków w Miami, co ma miejsce mniej więcej w tym samym czasie, kiedy Mike i Marcus zaczynają węszyć wokół pewnej grupy niebezpiecznych kryminalistów. Okoliczności w jakich dwie strony prawa spotykają się ze sobą są raczej nieoczekiwane, a doprowadza do nich zbieg pomyłkowych posunięć.”

Producent stowarzyszony Don Ferrarone (były naczelny inspektor służby Komendanta Stanów Zjednoczonych oraz szef oddziału D.E.A. patrolującego granicę amerykańsko-meksykańską) w trakcie przygotowywania do filmu przedstawił badania sporządzone na podstawie prowadzonego przez wiele lat śledztwa odnośnie różnych karteli narkotykowych, które wykorzystują obszar Miami jako centrum wymiany eksportowo-importowej swojego handlu. Pomimo poważnych wysiłków ze strony lokalnych i rządowych agencji U.S.A. zmierzających w kierunku ukrócenia przepływu narkotyków, kwestia ta nadal pozostaje poważnym problemem w każdym większym mieście kraju. I chociaż film „Bad Boys II” to fikcja, wiele z okoliczności w nim przedstawionych, jak również scen opisanych w scenariuszu, a nawet niektórych momentów zabawnych, zainspirowanych zostało przez historie opisane w rzeczywistych przypadkach sądowych. 

W „Bad Boys II”, gangster Tapia, w roli tej Jordi Mollà, stoi na czele największego kartelu narkotykowego na Wschodnim Wybrzeżu. Do czasu, kiedy aktor wystąpił u boku Jonny’ego Deppa w kontrowersyjnym i przejmującym dramacie „Blow”, jego twarz znana była właściwie niewielu wielbicielom kina poza rodzimą Hiszpanią oraz Europą. Mollà, utalentowany aktor, który ma już na swoim koncie wiele ciekawych ról, w rodzimej Hiszpanii uznawany jest za jednego z najciekawszych przedstawicieli artystycznej sceny filmowej. Reżyser Michael Bay mówi o nim: „Jordi okazał się być bardzo interesującym typem postaci w filmie „Blow”. Charakteryzuje go entuzjazm młodości, jak również znaczący wpływ jaki wywiera na każdą z granych przez siebie postaci. Da się to wyczuć w jakości jego artystycznego wyrazu. Jest przy tym typem aktora-kameleona. To bardzo utalentowany artysta, który ma przed sobą wielka karierę. No i jest bardzo cool.”

„Mniej więcej na trzy dni przed rozpoczęciem kręcenia zdjęć, Michael wspomniał o pomyśle posługiwania się przeze mnie językiem angielskim z silnym kubańskim akcentem”, wspomina Mollà. „Przyszło mu do głowy, że mogłoby to przynieść zabawny efekt, ponieważ dla mnie samego tego rodzaju wymowa jest obca. W pierwszej chwili zaoponowałem. Jednak po namyśle zgodziłem się spróbować. Zwróciłem się zatem do Yula Vazqueza (aktora z kubańskimi korzeniami, który w filmie gra rolę detektywa Reyesa) i poprosiłem go o pomoc. Nagraliśmy na taśmie Yula wypowiadającego moje kwestie po angielsku i po hiszpańsku, a cały proces wydawał się iść dość sprawnie. Kształt i charakter granej przeze mnie postaci udało nam się stworzyć w mniej więcej dwa dni.”

Wśród wskazówek udzielanych aktorowi przez rodowitego Kubańczyka, Jordi szybko wychwycił, iż „Kubańczycy używają wiele gestów. Stąd też moje dłonie były w stałym ruchu, mój głos również przeszedł transformację, wszystko właściwie w jakimś stopniu uległo zmianie. Poprosiłem Yula, żeby zapoznał mnie także z garścią jego rodowitych przekleństw, zwrotów używanych kiedy człowiek popada w złość, pamiętając jednak zawsze, że widzowie nie znający języka muszą zrozumieć to, co mam do przekazania na ekranie. Z czasem tego rodzaju zabieg sprawiał mi coraz większą przyjemność. Michael miał rację. Kubański akcent naprawdę wiele zmienił w mojej roli, nadał jej całkowicie nowy wyraz”, mówi Mollà.  

Aktor miał naturalnie świadomość wszechobecnych stereotypów, które związane są z osobami narkotykowych bossów. Przekonany był jednak, że ich obecność złagodzona została nieco w filmie przez jego komediowych charakter. Korzystał zatem z każdej sposobności, żeby tylko wprowadzić do granej przez siebie postaci nieco humoru. „Ten film, to czysta komedia”, twierdzi Mollà i dodaje: „A zatem pomimo tego, że jestem w nim czarnym charakterem, facetem, z którym nie ma żartów, to nadal mogę mu nadać nieco dowcipniejszy charakter.”

Aktor kreując postać Tapii, kierował się również tak charakterystycznymi dla niego elementami środowiska, z którego postać ta się wywodzi. „Pomimo tego, że Tapia jako król narkotyków zbudował swoje imperium otaczając się wystawnymi posiadłościami, prywatnymi odrzutowcami, drogimi samochodami i pięknymi kobietami, najważniejsza pozostaje dla niego rodzina. A już dosłownie nic nie jest w stanie podważyć pozycji jaką w rodzinnej hierarchii zajmują jego córka i matka. To bardzo charakterystyczne dla rodzin latynoskich. Pomimo tego, że Tapia to niewiarygodnie silny i wpływowy facet, jest także członkiem rodziny i nieobce są mu codzienne troski z tym związane. Żyje w strachu każdego dnia i wszystkich wokół siebie podejrzewa o złe zamiary”, podsumowuje aktor. 

Z tych samych powodów, Tapia nie może obyć się bez obcowania z niebezpieczeństwem, kontynuuje Mollà. „Docenia on zręczność i inteligencję Syd, której udało się przeniknąć w szeregi stworzonej przez siebie organizacji mafijnej, ponieważ ceni ludzi, którzy podejmują ryzyko. Co ciekawe, oferuje jej nawet pracę. To bardzo dziwna i zaskakująca relacja. To tak, jak gdyby podobało mu się igranie z niebezpieczeństwem.”

Tapia ma partnera biznesowego, który szybko staje się też jego głównym rywalem i stara się wedrzeć siłą na jego teren. Aktor Peter Stormare, który wystąpił wcześniej w takich produkcjach Bruckheimerera jak „Armageddon” i „Bad Company”, gra rosyjskiego mafioso Alexeia. 

„Początkowo nie mogliśmy znaleźć odpowiedniej roli dla Petera. Widząc jednak jego zaangażowanie w ten projekt obiecaliśmy mu z Michaelem, że coś się jednak znajdzie”, śmieje się Bruckheimer. „To jest właśnie to, co tak sobie cenię w pracy z Michaelem. Wynajdzie on aktora, jak Peter, co do którego ma przekonanie, że jest bardzo utalentowany i przekona go, żeby zagrał w filmie, wypowiadając na ekranie chociaż trzy krótkie kwestie. To jest już początek sukcesu - wspólnymi siłami bowiem będą tak pracować nad tą rolą, że z niewielkiej epizodycznej roli wyrasta ona na jedną z ważniejszych w całym filmie. Peter nie pojawi się w aż tak wielu scenach, ale zarówno jego postać, jak i gra aktorska zapadają głęboko w pamięć.”

Stormare przyjął propozycję zagrania roli w „Bad Boys II” z uwagi na wcześniejsze doświadczenia w pracy z reżyserem Bay’em przy filmie „Armageddon”. Jak mówi aktor: „Nie chciałem odegrać rosyjskiego mafiosa w sposób, jaki jest zwykle portretowany w tego rodzaju produkcjach. Z mojego punktu widzenia, wspaniale było zagrać Lwa w „Armageddonie”, ponieważ to on ratuje życie Amerykanów, co jest zabiegiem raczej nietypowym w filmach. Nadal otrzymuję ponad 1.000 listów rocznie od fanów, którym szczególnie do gustu przypadła ta właśnie postać. Starałem się zatem nadać i tym razem granej przez siebie postaci jakiś szczególny rys - zemsta jaką szykuje Tapii Alexei ma w sobie coś ze smaku rozgrywek Dzikiego Zachodu. W Miami nadal można się z czymś takim zetknąć. Dużą satysfakcję dało mi zagranie osoby, która co prawda przy niewielkim swoim udziale, ale nadała filmowi szczególny smak, coś na kształt orientalnej przyprawy. 

Jason Manuel Olazábal (Detektyw Vargas) oraz Yul Vázquez (Detektyw Reyes) są dwoma nowymi twarzami w drugiej części przygód „Bad Boysów”. Jako członkowie zespołu T.N.T., Vargas i Reyes stale prowadzą swoiste współzawodnictwo z Burnettem i Lowrey’em. Jak tłumaczy reżyser: „Obsadziłem tych dwóch naprawdę świetnych facetów niejako w charakterze dodatku do ról Marcusa i Mike’a. Często zdarza się, że aktorzy starają się na swój sposób stanowić przeciwwagę dla Willa i Martina, próbując na siłę udowodnić, że są śmieszni. To zwykle przynosi całkowicie odmienny od zamierzonego efekt. Nawet podczas prowadzonych przez nas przesłuchań aktorzy wychodzą z założenia, że muszą być za wszelką cenę śmieszni, a to po prostu nie jest zadanie, które należy do nich. Yul i Jason zrozumieli to doskonale. Starałem się  umieścić Willa i Martina w otoczeniu postaci jak najbardziej poważnych, a humor i komizm sytuacji miał sam z siebie pojawić się, biorąc pod uwagę ich szalony charakter.”

„W filmie obaj jesteśmy sfrustrowani Marcusem i Mikem”, tłumaczy Olazábal. „Chociaż gramy właściwie do tej samej bramki i jesteśmy w jednej drużynie, zawsze w głębi duszy kieruje nami duch współzawodnictwa i staramy się za wszelką cenę udowodnić, że to właśnie my jesteśmy lepsi. Im bardziej oni nabroją, tym lepiej na ich tle my wypadamy.”

„To coś na kształt dwóch skrajnych biegunów relacji miłość-nienawiść”, dodaje Vázquez. „Reyes i Vargas pochodzą z Kuby. Jeśli chodzi o graną przeze mnie postać, to Reyes jest bardzo wyczulony na punkcie swojego pochodzenia - spróbuj coś tylko powiedzieć, a sprzeczka gotowa. Często zdarzało się na planie filmowym, że improwizowaliśmy dopóki nie usłyszeliśmy słów „kamera stop!”. Wtedy to słychać było gromki śmiech całej ekipy, która ledwo powstrzymywała się  w czasie pracy kamery. To był pierwszy i bardzo rzetelny miernik naszego powodzenia. Kiedy słyszeliśmy śmiech ekipy, wiedzieliśmy, że udało nam się zagrać coś naprawdę zabawnego.”

Jedną z bardziej znaczących ‘postaci’ filmu „Bad Boys II” jest sama metropolia Miami, czy też mówiąc bardziej dokładnie różne regiony południowej Florydy, w skład których wchodzą Miami z Miami Beach, Coral Gables i Coconut Grove, nie wspominając już o mniejszych miastach wysuniętych dalej na północ jak Ft. Lauderdale, Hallandale i Hollywood. 

„Miami to znaczący międzynarodowy port”, mówi Bruckheimer, którego najbardziej popularna produkcja telewizyjna - serial „C.S.I: Miami” rozgrywa się właśnie w tym mieście. „Poprzez kontakty, jakie mamy z różnymi agencjami stojącymi na straży prawa, dowiadujemy się, że na tereny Południowej Florydy wpływa stale ogromna ilość pieniędzy, z czego większość pochodzi z nielegalnej kontrabandy. Może trudno uwierzyć, ale sumy z nielegalnych źródeł przekraczają nawet wpływy z działalności biznesowej prowadzonej na tym terenie. Nie sądzę, żeby te statystyki mówiły o nieskuteczności działania ludzi i lokalnych instytucji rządowych. Chodzi raczej o fakt radzenia sobie instytucji prawnych z rozrastającą się, kosmopolityczną społecznością.”

BAD BOYS II - O PRODUKCJI

Wśród lokalizacji wybranych na potrzeby filmu na Florydzie znalazły się słynna na całym świecie posiadłość Viscaya Estate (muzeum i ogrody), Carrollton School w Coconut Grove, rezydencja Versace w Miami Beach, Park Stanowy Oleta w Północnej Miami Beach, Biscayne Shopping Plaza, mleczarnia McArthura, dom pogrzebowy Van Orsdel, studia Greenwich oraz wiele ulic, arterii komunikacyjnych i skrzyżowań centrum Miami. 

Aktorzy i zespół filmowców zaangażowanych przy produkcji najpierw udali się na północ do przepięknego Del Ray Beach, gdzie były rejestrowane zdjęcia posiadłości Tapii przy drodze nr 1. Po czterech miesiącach spędzonych na Florydzie, twórcy filmu zakończyli kręcenie zasadniczej części materiału zdjęciowego krótką wyprawą do San Juan, w Puerto Rico. W tym uroczym miejscu filmowcy spędzili ostatni tydzień swojej pracy na planie zdjęciowym. Jeden z bardziej imponujących pościgów samochodowych poprzez ulice niewielkiego pueblo został nakręcony w fikcyjnym mieście stworzonym na potrzeby filmu przez ekipę specjalistów z filmowego działu konstrukcyjnego. Na potrzeby produkcji korzystano również ze sceny dźwiękowej Sony nr 27- dzięki której zarejestrowane były różne dogrywki, jak również sceny rozgrywające się w bazie Marine Gitmo pośród 700 akrów zapierających dech w piersiach pejzaży rancho Big Sky w Simi Valley w Kalifornii. 

Bay, który przy pierwszym z kręconych filmów występował nie tylko w roli reżysera, ale również operatora kamery wspomina: „Pamiętam, kiedy patrzyłem przez oko kamery widziałem jak Will przeskakuje przez samochód i powiedziałem ‘ten chłopak wygląda jak gwiazda filmowa’. Ale co ja wtedy wiedziałem? Inna sekwencja z kolei, która stała się w pewnym sensie moją wizytówką była kręcona spiralnie wokół postaci Willa i Martina w miarę jak wspinali się oni pod górę. Wszyscy myśleli w tym momencie, że oszalałem, tłumaczyli, że nie mamy czasu na takie fanaberie. Ja jednak mocno obstawałem przy swoim i mówiłem ‘zaufajcie mi. To jest ujęcie, które będzie pokazywane w zwiastunach’. I miałem rację.”

„Wiele z lokalizacji, w których rozgrywa się akcja, kreuję już w swojej głowie, zanim jeszcze rozpocznę właściwe poszukiwania”, mówi Bay. „Lubię tworzyć w myślach sceny akcji, które dla mnie samego są interesujące. Sam piszę wszystkie sceny akcji. Podchodzę do nich zastanawiając się, czy jest może coś, czego nie robiłem wcześniej i zastanawiając się jednocześnie w jaki sposób mogę tak uchwycić tę scenę i tak nią pokierować, żeby była jeszcze bardziej ekscytująca. Tworzenie kina akcji jest jak tworzenie obrazu. Przeszukuję najpierw w poszukiwaniu pomysłów wiele miejsc, robię tysiące zdjęć, które są dla mnie punktem wyjścia i inspiracją. Często zdarza mi się, że sama lokalizacja jest dla mnie natchnieniem i początkiem powstania pomysłu sceny.” 

Przy filmie „Bad Boys II”, Bay zafascynowany był przede wszystkim widokami z nadmorskiej drogi Miami - MacArthur Causeway, która wraz z mostem Julia Tuttle i drogą Venetian Causeway łączy metropolię Miami z półwyspem znanym pod nazwą City of Miami Beach. 

Przez trzy letnie dni zeszłego roku, na potrzeby kręcenia sekwencji filmowych zamknięto dla ruchu wschodnie pasy drogi MacArthur Causeway od Biscayne Boulevard do Fountain Street (Wyspy Palm i Hibiscus). Ekipa producentów filmu ustawiła w tym celu widoczne znaki drogowe kierujące wszystkich zmotoryzowanych  (zarówno samochody osobowe, jak i autobusy oraz ciężarówki) na drogę I-195. Lokalny ruch uliczny został pokierowany w stronę Venetian Causeway. W tym czasie w ramach rekompensaty wszelkich niedogodności związanych z ruchem ulicznym, firma produkcyjna uregulowała wszystkie opłaty drogowe jakie musieli uiścić kierowcy za poruszanie się po zmienionej trasie Causeway. Siły porządkowe miasta Miami, Miami Beach i Metro Dade, jak również patrole z autostrady Florida Highway pomagały czynnie przy usprawnieniu ruchu ulicznego, a patrole morskie - Marine Patrol kontrolowały nadbrzeże. Ekipa produkcyjna ściśle współpracowała z Departamentem Transportu Stanu Floryda, w celu zminimalizowania wszelkich niedogodności. 

„W przypadku obu miast starałem się, żeby praca ekipy filmowców była w miarę możliwości najmniej uciążliwa dla mieszkańców i kierowców poruszających się po tych drogach”, mówi Bay. „Za każdym razem, kiedy przerywaliśmy rejestrowanie zdjęć, pozwalaliśmy na przepływ ruchu. Departament Transportu opracował dla nas szczegółowy plan korzystania z arterii miejskich, a do tego celu zatrudniliśmy ponad 90 oficerów policji plus kilka zespołów ratownictwa drogowego i straży pożarnej. Wszystkie te działania kosztowały nas ogromnie dużo wysiłku, ale zależało nam, żeby mieszkańcy czuli się bezpiecznie, a wszystkie trudności związane z kręceniem zdjęć były możliwie jak najmniejsze. Niestety, w czasie, kiedy korzystaliśmy z mostu często padał deszcz, co w znacznym stopniu utrudniało nam pracę i w konsekwencji tworzyło na wielu drogach wąskie gardła.”

„Zamknięcie ruchu na Causeway było ogromnym wysiłkiem dla naszej ekipy, ale jednocześnie wspaniałym sprawdzianem umiejętności pracy zespołowej”, wspomina Bruckheimer. „Zawsze staramy się sięgać jak najwyżej, na sam szczyt możliwości, mając z jednej strony nadzieję na to, że nam się to uda, a z drugiej, nie tracąc z oczu realizmu sytuacji. Pamiętamy też o skali działań podjętych przez filmowy dział d.s. lokalizacji, który ze swojej strony stara się stworzyć najlepszy z możliwych obraz. Kiedy wszystkie jednostki związane z zamknięciem drogi Causeway - władze Stanu Floryda, Miami Beach, Departament Transportu oraz inne zainteresowane grupy wyraziły swoją zgodę na zamknięcie drogi szybkiego ruchu w pewnych odstępach czasowych przez cztery dni byliśmy niezwykle uradowani. Zdawaliśmy sobie sprawę, jak istotnego wyrazu nabiorą sceny akcji i całe nasze przedsięwzięcie. Niewątpliwie dla obu przedstawionych w filmie miast, dzięki spektakularnym ujęciom jest to znakomita reklama. Widzowie widząc na ekranie MacArthur Causeway i podążając tropem naszych bohaterów nie będą mieli wątpliwości, że są na Południu Florydy.”

Podczas kręcenia dość skomplikowanej sceny pościgu samochodowego na moście, koordynator układów kaskaderskich Andy Gill, prowadzący klasycznego Mustanga, zmuszony był nagle skręcić na pobocze, żeby uniknąć kolizji z nadjeżdżającym z przeciwnej strony ‘naczelnym’ samochodem w filmie przydymiono-szarym Ferrari 575 Maranello. Wiele gazet podawało później, że ta sekwencja kaskaderska poszła zupełnie nie po myśli twórców, co w rzeczywistości dalekie było od prawdy. Swoim manewrem Gill uratował swoim bowiem warte sporo pieniędzy Ferrari. 

Jak wspomina to zdarzenie reżyser Bay: „Liczyliśmy się z tym, że w toku pracy przy tego rodzaju ujęciach możemy stracić na przykład kilka kamer. Jednak nawet w najczarniejszych scenariuszach nie przypuszczaliśmy, że możemy pożegnać się z naszym Ferrari. Przy dużych  prędkościach i szybkiej akcji, jak widać, wszystko jest możliwe. To, że koniec końców uratowaliśmy swoją skórę, no i samochód, zawdzięczamy tylko Andy’emu.”

Znany ze swojego zamiłowania do naprawdę szybkich i widowiskowych scen akcji Bay chciał, żeby elementy kaskaderskie w filmie „Bad Boys II” przewyższały te, które pokazane były w pierwszej części. Koncepcja samochodów ‘sfruwających’ z przewożącej je naczepy pojawiła się po raz pierwszy, kiedy Bay i pracujący z nim od wielu lat artysta storybordów Robbie Consign urządzili sesję burzy mózgów na temat sceny pościgu. Starali się bardzo wymyśleć coś, czego wcześniej nie było. 

„Wzięliśmy zatem ciężarówkę i zbudowaliśmy dla niej potrójną platformę”, relacjonuje szczegółowo Bay. „Ciężarówka ta została umieszczona w środku trzech gigantycznych słupów, czegoś w rodzaju trójkąta, które otaczały kierowcę, a następnie wmontowaliśmy pięć kamer w przedni zderzak. Podczas pościgu, kiedy samochody rozczepiają się i zaczynają spadać z platformy ciężarówki, poruszającej się z prędkością ponad 110 kilometrów na godzinę, zadaniem kaskaderów kierujących samochodami było zderzanie się z tymi spadającymi pojazdami. Podczas gdy samochody dosłownie odbijają się od platformy, pozostałe, znajdujące się za nimi, wpadają na nie i rozbijają, bądź też odbijają od nich, natomiast nasz ‘naczelny’ wóz manewruje sprawnie w tym chaosie. Podczas tej sekwencji udało nam się uchwycić kilka naprawdę zaskakujących ujęć, poświęcając jednak kilka z naszych kamer.”

 Twórcy filmu wraz z koordynatorami d.s. układów kaskaderskich Andym Gillem i Stevem Picerni przeprowadzili wiele testów, które miały zapewnić, że aktorom i członkom ekipy nie spadnie włos z głowy. Samochód marki Ferrari, za których kółkiem zasiadał znany kaskader Henry Kingi, przetestowany został na pasie startowym lotniska pod względem prędkości jazdy, dokładności stertowania i możliwości manewrowania. Podobnym próbom poddana została ciężarówka z platformą, z której w filmie spadają samochody. Celem testów było określenie z jaką prędkością samochody będą zsuwać się z platformy, jak będą się zachowywać w momencie upadku na ziemię, w jaki sposób siła wypadającego samochody wpłynie na prędkość i kierunek jazdy samej ciężarówki, nie mówiąc już o kaskaderach i technikach przymocowanych do ciężarówki specjalną zabezpieczającą 'uprzężą'. 

Wiele czasu poświęcono na zaplanowanie i określenie odpowiednich odległości pomiędzy ciężarówką, kilkunastoma samochodami pędzącymi za nią oraz ciężarówką z nieruchomą platformą i umieszczoną na niej prawie 30 kilogramową kamerą Panavision, reżyserem oraz ośmioma operatorami kamer i dźwięku. Inżynierowie z Wydziału Transportu Stanu Floryda nalegali również na przeprowadzenie serii testów, które miały wyeliminować możliwość jakiegokolwiek uszkodzenia mostu, po którym pędzące samochody ostatecznie poruszają się na planie filmowym. 

Obaj panowie Picerni i Gill są doświadczonymi specjalistami, pracowali wcześniej przy wielu projektach realizowanych przez Bay’a i Bruckheimera. Zdawali sobie sprawę, że zadanie stojące przed nimi będzie polegać na stworzeniu takiego układu kaskaderskiego, który zapierać będzie dech i zadziwiać swoją precyzją. Aby osiągnąć ten cel, zespół kaskaderski sprowadził dodatkowych 25-30 kierowców, którzy mieli pracować na planie przez cztery dni. 

Jak mówi Gill: „Wszystko miało być perfekcyjne i dziesięć razy lepsze od opisanego w scenariuszu schematu. Znając Michaela wiedziałem, że w pewnych momentach czeka nas jeden numer kaskaderski za drugim. Dużym ułatwieniem dla nas jest to, że Michael zna się dobrze na tej robocie - nie jest to jego pierwszy film akcji. Wie jak poprawić ustawienie kamery i pod jakim kątem filmować. Naszym zadaniem, naturalnie, jest przewidywać jego oczekiwania i mieć wszystko już wcześniej przygotowane. Wiele z pomysłów Michaela siedzi po prostu w jego głowie i dopóki nie znajdziemy się na planie filmowym pozostaje w sferze domysłów.”

Ze zdaniem tym w pełni zgadza się Picerni: „Michael wiele rzeczy widzi po prostu w obrazach, ale w przeciwieństwie do wielu reżyserów zna się również dobrze na robocie kaskaderskiej. Zna techniczną stronę układów i żargon, którym się posługujemy. Kiedy zatem próbujemy wytłumaczyć mu na czym polega taki czy inny gag zajmuje nam to znacznie mniej czasu - po prostu dobrze się rozumiemy. Co prawda nakręcenie jednej sekwencji rozgrywającej się na MacArthur Causeway zabrało nam aż cztery dni, ale jednocześnie udało się nam uchwycić dokładnie to, co zrodziło się w wyobraźni reżysera.”

   Cztery dni na nakręcenie jednej sekwencji zajmującej w scenariuszu zaledwie stronę to stosunkowo długo. Ale logistyka tego przedsięwzięcia jest bardzo wymagająca. „Nie dziwi skala przygotowań i poświęcony czas biorąc pod uwagę, że mieliśmy do wykorzystania około 60 samochodów, a każdy z nich musieliśmy ponownie ustawiać po każdym ujęciu”, zauważa Picerni. „Ekipa pracująca na planie filmowym za każdym razem zanim ruszyła praca kamery musiała uprzątnąć wszelkie ślady wcześniejszych stłuczek. To, jak można się domyśleć, bardzo czasochłonny proces. 

„Każde ujęcie w tym filmie to ujęcie na dużą skalę”, dodaje Gill. „Pracując z Michaelem wiele rzeczy sprowadza się do gruntownego przygotowania. Mieliśmy do swojej dyspozycji 15 samochodów, które miały być miażdżone, roztrzaskiwane, zrzucane z platformy ciężarówki oraz 25 zapasowych, ponieważ nie mieliśmy do końca pewności jak wiele będzie powtórek.” 

Żeby odpowiednio uchwycić rozgrywającą się akcję filmowcy korzystali między innymi z małych gokartów, wyposażonych w 35 mm kamery, poruszające się z prędkością do 160 kilometrów na godzinę, blisko ciężarówki z samochodami, co pozwoliło na uchwycenie bardzo ciekawych, a niebezpiecznych bez użycia takiego zabiegu kątów. Jednak, aby stworzyć ostateczne zbliżenia, z intensywnością charakterystyczną dla oka ludzkiego, Bay wykorzystywał specjalnie przystosowany do tego celu pojazd, który nazywany był przez ekipę „taranem Bay’a” - specjalnie wyposażony w środku i przymocowany jedynie do niezbędnych zamocowań na zewnątrz. Pracownicy działu efektów kaskaderskich wzmocnili go od środka specjalną klatką (tego typu zabiegi stosuje się przy ujęciach kaskaderskich przypominających toczenie się beczki i innych niebezpiecznych ujęciach), zabezpieczając jednocześnie zewnętrzną część pojazdu w celu ochrony kamer. 

„Przypominało to coś na kształt pojazdu ‘Mad Maxa’”, śmieje się Piceerni, który pilotował jego poruszanie się. „Wyglądało jak zamknięty w klatce czołg. Staraliśmy się stworzyć iluzję, że ten nasz ‘taran’ to Ferrari głównych bohaterów. Kiedy widzimy, że samochód koziołkuje albo też uderza we mnie, albo przelatuje nade mną, to właśnie tego rodzaju scen Ferrari starało się unikać.”

„Michael starał się uchwycić jak najniższe, chybotliwe i szybkie ujęcia, wchodząc z kamerą niemalże w samo jądro rozgrywającej się akcji”, mówi Gill. „Dzięki temu widzowie doświadczają na swój sposób każdego uderzenia, skrętu i przyspieszenia tak, jakby sami siedzieli w Ferrari z Willem i Martinem. Ten zbieg udało się osiągnąć dzięki użyciu kamery wideo z ‘tarana’.”

Jednym z bardziej ekstrawaganckich pomysłów związanych z efektami kaskaderskim i wizualnymi było zburzenie nadmorskiej rezydencji w Del Ray Beach. Odkupiony przez trzech biznesmenów od spadkobierców Coca Coli, imponujących rozmiarów dom nie został ostatecznie ukończony w związku z czym  miał zostać zburzony. Żeby złagodzić nieco obciążenia finansowe związane z rozbiórką domu, dwaj właściciele wpadli na pomysł umieszczenia ogłoszenia w gazecie Hollywood Reporter, zgłaszając gotowość współpracy z producentami, którzy byliby zainteresowani wykorzystaniem w ten sposób tej nieruchomości. Kiedy Bay przeczytał ogłoszenie nie miał cienia wątpliwości, że znalazł właśnie idealne miejsce na posiadłość Tapii. 

„Pracowałem właśnie nad jednym z filmów na Hawajach, kiedy zadzwoniła do mnie asystentka Michaela, Carolyn, informując, że przesyła mi zdjęcia domu”, wspomina nadzorujący efekty specjalne John Frazier. „Pomyślałem sobie, że Micheal szuka dla siebie domu na Florydzie i skomentowałem, że jak na mój gust to dom jest trochę za duży dla niego. Ale Carolyn szybko wyprowadziła mnie z błędu mówiąc ‘ Nie, nie, Michael nie będzie tam mieszkał. Och chce go wysadzić w powietrze!” śmieje się Frazier. 

Weteran efektów specjalnych, Frazier przyznaje, że wysadzenie w powietrze posiadłości Tapii nie było aż takim trudnym wyzwaniem jak mogłoby się wydawać, ale z pewnością należało do bardzo widowiskowych. 

Jak tłumaczy Frazier: „Jeśli chodzi o Michaela to pracując z nim trzeba sobie uzmysłowić jedno - w jego słowniku słowo ‘mały’ nie występuje. A ponieważ wtórują mu Will i Martin, którzy dla końcowego efektu gotowi są na wszystko i wymyślają ciągle nowe sytuacje, to mając do czynienia z ich trójką spokojnie możesz sobie darować czytanie scenariusza. Po prostu należy się ograniczyć do zjawienia na planie filmowym z odpowiednimi ‘zabawkami’.”

Podobnie jak w przypadku zespołu kaskaderskiego, również Frazier jest pedantyczny jeśli chodzi o względy bezpieczeństwa na planie filmowym. Posiadłość o powierzchni 50.000 metrów kwadratowych została skonstruowana z solidnego betonu. Zanim jeszcze zespół efektów specjalnych zjawił się na planie i rozpoczął prace przygotowawcze, właściciele budynku usunęli z niego co bardziej wartościowe elementy. Rozebrali i sprzedali między innymi ozdobne elementy drewnianych gzymsów oraz sztukaterii, jak również przepięknych witrażowych okien i elementów wystroju wnętrza. 

Miesiące planowania i przygotowań ekipy filmowców, władz miasta i stanu Floryda, grup ochrony przyrody oraz lokalnej komisji filmowej gwarantowały bezpieczne wykonanie sekwencji zburzenia domu, ze szczególnym uwzględnieniem ochrony mieszkańców i zwierząt na tym obszarze. 

Jak wspomina Frazier: „Rozpoczęliśmy od prac wstępnych, w skład których wchodzą wiercenia i cięcia. Zmieniliśmy umieszczone pierwotnie na dachu płytki terakotowe, z których każda ważyła około 13 kilogramow i zastąpiliśmy je kartonowymi gontami, które ograniczyły wagę tej ‘konstrukcji’ do kilku gramów. Zainstalowaliśmy także setki ładunków we wszystkich pomieszczeniach zamkniętych, jak również na zewnątrz budynku. Dynamit został umieszczony w ostatniej chwili, na chwilę przed wybuchem, ponieważ po planie nadal kręciło się wiele osób, myśląc, że teren jest bezpieczny. Dużym ułatwieniem była dla nas lokalizacja tego budynku blisko plaży, ponieważ siłę wybuchu skierowaliśmy w stronę oceanu.”

Podczas spektakularnej destrukcji rezydencji Tapii dziesięć kamer rejestrowało ten niecodzienny widok, z każdego z możliwych kątów. 

Jedną z najbardziej niedogodnych lokalizacji z punktu widzenia ekipy filmowców i aktorów był Park Stanowy Oleta, gdzie przez dziesięć dni trwały prace zdjęciowe zmierzające do zarejestrowania rozbicia przez Marcusa i Mike’a zebrania stowarzyszenia Ku Klux Klanu. Nawet w nocy temperatura była nie do wytrzymania i wynosiła ponad 40 stopni Celsjusza, a całą sprawę pogarszała jeszcze ogromna wilgotność terenu. Akcja rozgrywa się na podmokłym bagiennym terenie, stanowiącym prawdziwy raj dla wszelkiego rodzaju insektów. Aby uchwycić rozmach tej sceny kilka kamer umieszczonych zostało na łodziach i pływających platformach. 

Kulminacją pięciomiesięcznego okresu zdjęciowego było przemieszczenie się ekipy z Miami do San Juan, w Puerto Rico w celu nakręcenia jednej z najbardziej niebezpiecznych sekwencji filmu. Zespół kaskaderski powołał do tego celu ekipę kierowców, którzy mieli poruszać się wąskimi, wijącymi się uliczkami miasteczka wykutego na opuszczonym, górzystym i stromym terenie przez utalentowanych specjalistów działu opracowania artystycznego. Kaskaderzy w tej sekwencji musieli polegać na wspomagających ich pracę ciężarówkach wyposażonych w system nawigujący, ułatwiający poruszanie się po krętych, nieprzewidywalnych drogach. Dodatkowym utrudnieniem i tym razem były trudne warunki atmosferyczne, wstrzymujące produkcję na kilka dni. 

Jak tłumaczy Bay: „Kierowcy zasiadający za kierownicą samochodów prawie całkowicie pozbawieni byli pola widzenia. Nie byli w stanie kontrolować terenu, musieli zatem polegać całkowicie na osobach obserwujących ich ruch. W pewnym momencie jeden z samochodów zniknął w zamieszaniu i przez przypadek dwa pojazdy ruszyły w zupełnie innym kierunku. Instrukcje udzielane im przemieszały się zupełnie, chociaż oglądając całe zajście zarejestrowane na taśmie ma się wrażenie, że jest to działanie zamierzone. Koniec końców, udało nam się nakręcić tę scenę w zaledwie półtora dnia. Można powiedzieć, że był to prawdziwy cud.”

BAD BOYS II - AKTORZY 

MARTIN LAWRENCE (Marcus Burnett) 

Martin Lawrence należy dzisiaj do grona najbardziej popularnych amerykańskich aktorów/komików, występujących zarówno na małym, jak i dużym ekranie. Ostatnio Lawrence powrócił do swojej specjalizacji komika estradowego realizującego autorskie programy (stand-up comedian), od której zresztą zaczynał swoją karierę w show biznesie. Prezentowany obecnie publiczności program, z którym aktor podróżuje po kraju nosi tytuł Martin Lawrence Live: Runteldat i stanowi autorski komentarz do dzisiejszej codziennej rzeczywistości - od niebezpieczeństw związanych z paleniem papierosów po turbulencje związków uczuciowych. A wszystko to przyprawione garścią zabawnych anegdot, ostrych komentarzy społecznych i refleksji na temat życia osobistego. Program, zarejestrowany również w formie wyświetlanego w kinach niskobudżetowego filmu, stał się prawdziwym przebojem, zapewniając jego autorowi i głównej gwieździe trwałą pozycję w komediowym leksykonie. Lawrence zagrał ostatnio również w najnowszej komediowej produkcji wytwórni Columbia Pictures „Parasol bezpieczeństwa” /National Security/, z udziałem Steve’a Zahna. 

Imponująca filmografia aktora, grającego u boku równie wytrawnych artystów, obejmuje między innymi role w takich przebojach kinowych jak: „Agent XXL” /Big Momma’s House/, którego był również producentem wykonawczym, „Diamentowa afera” /Blue Streak/, pierwsza część “Bad Boysów” oraz „Życie” /Life/ z Eddiem Murphym.

Na liście tytułów z udziałem Lawrence’a są również „Czarny Książę” /Black Knight/, „Sądny dzień” /What’s The Worst That Can Happen?/ z Dannym DeVito, „Nic do stracenia” /Nothing To Lose/ z udziałem Tima Robbinsa, „Bumerang” /Boomerang/ również z Eddiem Murphym, dwa filmy z serii „House Party”, „Do The Right Thing” Spike’a Lee oraz „A Thin Line Between Love and Hate”, przy którym wystąpił również jako współtwórca scenariusza oraz reżyser.   

Jego miastem rodzinnym jest Landover w stanie Maryland. Sam aktor doszukuje się początków swojej komediowej kariery w nadaktywności, którą wykazywał jako dziecko. Już w szkole podstawowej jego ulubionym zajęciem było rozśmieszanie rówieśników - potrafił stawać na korytarzu i komentować w sposób żartobliwy wszystkie przechodzące właśnie osoby. Nie był to jedyny talent drzemiący w chłopcu - równie dobrze radził sobie bowiem na bokserskim ringu. Koniec końców jednak, w odkryciu prawdziwego powołania pomógł mu nauczyciel plastyki, zachęcający Lawrence’a do spróbowania swoich sił komediowych na deskach scenicznych podczas wieczoru młodych talentów. Od tego czasu mariaż ze sztuką komediową został ostatecznie przypieczętowany. 

Z czasem Lawrence przeniósł się do Nowego Jorku, gdzie trafił do legendarnego klubu komediowego Improv. Wkrótce potem wygrał przesłuchania do niezwykle popularnego programu telewizyjnego „Star Search”. Był to jego debiut na małym ekranie, który dzięki dużej popularności otworzył mu drzwi do dalszej kariery. To właśnie w nim wypatrzyli go spece z Columbia Television i zaproponowali udział w hollywoodzkiej produkcji sit-comu „What’s Happening Now!”. 

Jego kolejnym profesjonalnym zleceniem była propozycja złożona przez guru muzyki Rap, Russella Simmonsa, prowadzenia programu „Def Comedy Jam” dla stacji HBO. Jako jego gospodarz Lawrence występował przez dwa sezony, pomagając jednocześnie zaistnieć na szerszej scenie nowej generacji amerykańskich artystów komediowych, w tym Chrisowi Tuckerowi, Damonowi Wayansowi, Stevowi Harveyowi, Cedricowi ‘The Entertainer’ oraz wielu innym. 

W latach 1992-1997 aktor występował i jednocześnie pełnił rolę producenta wykonawczego przebojowego serialu telewizji Fox pod tytułem „Martin”. Rola w nim przyniosła mu trzy nagrody NAACP Image Award. Wielu specjalistów z branży telewizyjnej utrzymuje, że serial ten był fundamentem, na którym początkująca wtedy stacja telewizyjna zbudowała swój sukces, a sam serial do dziś pozostaje jednym z najbardziej popularnych telewizyjnych show. 

Lawrence wprowadził na ekrany zarejestrowany na taśmie filmowej koncert You So Crazy, jeden z najwyżej notowanych filmów tego rodzaju w całej historii. Po nim przyszły dwa krążki - koncertowy album „Takin’ Shit” (notowany w pierwszej dziesiątce Billboardu) oraz nominowany do Grammy „Funk It”. 

W 2001 roku Lawrence uhonorowany został za swój wkład w dziedzinie przemysłu rozrywkowego umieszczeniem odcisków dłoni i stóp w słynnym hollywoodzkim Grauman’s Chinese Theater.    

WILL SMITH (Mike Lowrey)

Will Smith jest uznanym w branży rozrywkowej aktorem filmowym, telewizyjnym, muzykiem i producentem. Niedawno stanął przed życiowym wyzwaniem zagrania tytułowej roli w filmie „Ali”, filmowej biografii legendarnego boksera Muhammada Alego. Za swoją kreację Smith otrzymał nominacje dla najlepszego aktora do nagród Academy of Motion Picture Arts and Sciences, Hollywoodzkiego Stowarzyszenia Dziennikarzy Zagranicznych (Hollywood Foreign Press Association), NAACP, Amerykańskiego Instytutu Filmowego oraz Stowarzyszenia Krytyków Filmowych (Broadcast Film Critics’ Association).

Ostatnio Smith zagrał w drugiej części niezwykle popularnego filmu „Faceci w czerni” /Men in Black II/, spotykając się ponownie z towarzyszącym mu na ekranie Tommym Lee Jonesem i reżyserem Barrym Sonnenefeldem. Za pośrednictwem swojej firmy Overbook Entertainment Smith wyprodukował (producent wykonawczy) dla Warner Bros komedię akcji „Showtime” z udziałem Roberta DeNiro i Eddiego Murphy’ego. Dodatkowo, firma sprzedała stacji UPN nowy serial telewizyjny „All of Us”, który będzie miał swoją premierę na jesieni. 

Smith jest jednym z najbardziej podziwianych performerów branży rozrywkowej. Ma na swoim koncie między innymi takie tytuły filmowe jak: „Nazywał się Bagger Vance” /The Legend of Bagger Vance/ w reżyserii Roberta Redforda, film przyniósł mu nominację do nagrody NAACP; „Bardzo Dziki Zachód” /Wild, Wild West/, z którego piosenka przewodnia stała się znakiem rozpoznawczym aktora i przyniosła mu złotą płytę. Cały soundtrack otrzymał płytę platynową. Smith bardzo przypadł do gustu publiczności jako Robert Dean w filmie „Wróg publiczny” /Enemy of the State/, którego producentem był Jerry Bruckheimer; zagrał również w dwóch z dziesięciu najbardziej dochodowych filmów wszechczasów - absolutnym przeboju 1997 roku „Faceci w czerni” /Men In Black/ do którego nagrał również nagrodzoną Grammy piosenkę tytułową) oraz „Dzień Niepodległości” /Independence Day/, hit 1996 roku. 

Smith zagrał w pierwszej części perypetii złych chłopaków - „Bad Boys” produkcji Dona Simpsona i Jerry’ego Bruckheimera dla wytwórni Columbia Pictures. Ten najlepiej zarabiający film wytwórni 1995 roku był swoistą metamorfozą Smitha - jednego z najbardziej zabawnych ludzi sceny rozrywkowej wykreowano bowiem na symbol seksownego bohatera kina akcji. 

Za swoje osiągnięcia filmowe aktor otrzymał najpierw tytuł „Male Star of Tomorrow” (Gwiazda Jutra - 1995 rok), a następnie w roku 2002 „Male Star of the Year” (Gwiazda Roku). Dodatkowo, w 1997 roku przyznano mu międzynarodową nagrodę osiągnięć box office’u - International Box Office Achievement Award, a w 1999 roku na rozdaniu nagród NAACP Image Awards przyznano mu tytuł „Artysty Rozrywkowego Roku” (1999 Entertainer of the Year). 

Filmografia Smitha to także takie tytuły jak: uznany przez krytykę i nominowany do Oscara® „Szósty stopień oddalenia” /Six Degrees of Separation/ (debiut wielkoekranowy aktora), „Made in America” oraz „Dokąd zawiedzie cię dzień” /Where the Day Takes You/. 

Smith to również sensacja rynku muzycznego. Swój pierwszy krążek nagrał będąc jeszcze na studiach, a z czasem, wraz z przyjacielem Jeffem Townesem, zaangażował się aktywnie w twórczość rapperską. Znani jako DJ Jazzy Jeff i The Fresh Prince nagrali kilka platynowych i multiplatynowych albumów, zdobywając za nie dwie nagrody Grammy i trzy nagrody amerykańskiego przemysłu muzycznego - American Music Awards. Pierwszy solowy album Smitha „Big Willie Style” sprzedał się w 8 milionach egzemplarzy. Kolejny krążek „Willennium” oraz towarzyszący mu singiel zdobyły status podwójnych platynowych płyt, sprzedając się w ponad dwóch milionach egzemplarzy każdy. 

Smith debiutował jako aktor telewizyjny w serialu „Książę z przedmieścia” /The Fresh Prince of Bel Air/, stworzonym dla niego przez Quincy Jonesa. Ten cieszący się niezwykłą popularnością sitcom stacji NBC przez sześć lat gromadził przed ekranami telewizorów tłumy widzów, ostatecznie schodząc z ekranów w 1996 roku. 

Smith wraz z przyjacielem Jamesem Lassiterem prowadzi firmę Overbrook Entertainment.    

JORDI MOLLÀ (Hector Juan Carlos ‘Johnny’ Tapia)

Jordi Mollà debiutował na rynku amerykańskim w filmie „Blow” z udziałem Johnyy’ego Deppa. W rodzimej Hiszpanii trzykrotnie nominowany był jako najlepszy aktor do Nagrody im Goy’i.

W hiszpańskim portfolio artystycznym aktora figurują takie tytuły jak: „Segunda Piel”, „Nadie Conoce a Nadie”, „Volavérunt”, „Dollar for the Dead”, „Los Años Bárbaros”, „El Pianista”, „La Buena Estrella”, „Perdona bonita”, „Pero Lucas me quería a mí”, „La Celestina”, „Kwiat mego sekretu” /La Flor de mi Secreto/, „Historias del Kronen”, „Todo es Mentira”, „Alegre ma non Troppo”, „El Fusil de Madera”, „Historias de la Puta Mili”, „Mi Hermano del Alma”, „Shooting Elizabeth”, „Potser No Sigui Massa Tard” oraz „Jamón, Jamón”.

Wkrótce można go będzie zobaczyć w epickiej produkcji „The Alamo”.  

GABRIELLE UNION (Syd Burnett) 

W ciągu zaledwie kilku lat obecności w show biznesie udało się Gabrielle Union  zgromadzić całkiem pokaźne i imponujące artystyczne resumé. W zeszłym roku jej twarz znalazła się na okładce pierwszego wydania Savoy Magazine wraz z adnotacją, że jest ona ‘najlepiej strzeżoną tajemnicą Hollywoodu’ oraz ‘nową Julią Roberts’. Szeroko rozpisywała się o niej ostatnio prasa. Entertainment Weekly Magazine umieścił ją na swojej liście ciekawych postaci „It List”, a magazyn People określił ją mianem „tej, którą chce się oglądać”. Union jest także jedną z ‘gorącej szesnastki” magazynu E!, jej nazwisko pojawiło się w magazynie Vogue w kontekście rozważań na temat ‘nowej generacji gwiazd kina’. 

Aktorka zagrała ostatnio w romantycznej komedii „Deliver Us From Eva”, w której pojawił się również LL Cool J, a wyreżyserowanej przez Gary’ego Hardwicka („The Brothers”). Jedna z ról przypadła jej również w filmie akcji w reżyserii Jeta Li „Cradle to the Grave”, produkcji Joela Silvera. 

W zeszłym roku aktorka zagrała w komedii „Welcome to Collinwood” z udziałem George’a Clooney’a, Isaiaha Washingtona, Luis Guzman, Jennifer Esposito i Sama Rockwella oraz thrillerze „Abandon” z Benjaminem Brattem i Katie Holmes. 

Po raz pierwszy głośniej było o Union przy okazji produkcji przebojowej komedii „Bring It On” z udziałem Kirsten Dunst, w reżyserii Peytona Reeda. Wcześniej aktorka zagrała w filmie „The Brothers” z Morris Chestnut. 

Filmografia Union to również takie tytuły jak: „Two Can Play That Game”, „Love & Basketball”, „Ten Things I Hate About You” oraz „She's All That”.

 W ostatnim sezonie aktorka wystąpiła gościnnie u boku Matta LeBlanca i Davida Schwimmera w jednym z odcinków telewizyjnego hitu NBC „Przyjaciele” /Friends/. Dodatkowo, znalazła się w obsadzie dramatu Stevena Bochco dla stacji CBS „Miasto Aniołów” /City Of Angels/. 

Po ukończeniu z wyróżnieniem uniwersytetu UCLA, Union stawiała swoje pierwsze aktorskie kroki na planie komediowego filmu telewizyjnego „Moesha”. Aktorka mieszka obecnie w Los Angeles. PETER 

STORMARE (Alexei)

Peter Stormare jest szwedzkim aktorem/reżyserem znanym nie tylko w swoim rodzinnym kraju, ale również na scenie międzynarodowej. W ostatnim czasie Stormare pracuje praktycznie non-stop - zakończył właśnie produkcję długo oczekiwanego serialu produkcji CBS opisującego dojście Hitlera do władzy - „Hitler: The Rise of Evil”. Na etapie produkcji jest inny projekt z jego udziałem „Birth” z Nicole Kidman i Lauren Bacall oraz „Spun” z Johnem Leguizamo i Mickey’em Rourke. 

Zeszły rok był dla aktora wyjątkowo płodny jeśli chodzi o propozycje zawodowe - Stormare zagrał w wielu filmach, w tym: „Bad Company” z udziałem Chrisa Rocka i Anthony’ego Hopkinsa, „Windtalkers” w reżyserii Johna Woo, z udziałęm Nicolasa Cage’a, „Raporcie mniejszości” /Minority Report/ z Tomem Cruisem i w reżyserii Stevena Spielberga oraz „Smokingu” /Tuxedo/ z Jackiem Chanem w roli głównej. 

Stormare w swojej karierze miał okazję współpracować z wieloma wybitnymi reżyserami. Zagrał w „Przebudzeniu” /Awakenings/ Penny Marshall, „Jurassic Park: Zaginiony świat” /The Lost World: Jurassic Park/ Stevena Spielberga, „Fargo” i „The Big Lebowski” braci Coen, „8mm” Joela Schumachera oraz „Armageddonie” Miachela Bay’a. Oprócz tego miał okazję wystąpić w „Tańcząc w ciemnościach” /Dancer in the Dark/ Larsa Von Triera, „Chocolat” Lasse Hallströma oraz „Million Dollar Hotel” Wima Wendersa. 

Stormare rozpoczynał swoją karierę artystyczną w Szwecji, grywając na deskach Royal National Theater of Sweden pod kierunkiem legendarnego reżysera Ingmara Bergmana. Główne role zagrał w tym czasie w „Pannie Julii”, „Królu Learze” i „Hamlecie”. To właśnie w czasie inscenizacji „Hamleta” w Nowym Jorku został dostrzeżony i doceniony przez amerykańską publiczność, czego dowodem były propozycje pierwszych ról fabularnych za Oceanem. Z teatrem jednak Stormare nie zerwał kontaktów, pojawiał się nadal w produkcjach Actors’ Studio i The Public Theater. Otrzymał również i przyjął propozycję objęcia stanowiska dyrektora stowarzyszonego Globe Theater w Tokio. 

Zainspirowany swoją pasją do muzyki - w szczególności muzyki zespołów The Beatles, The Clash i Nirvana - Stormare założył swój własny zespół występujący pod nazwą Blond From Fargo (w nawiązaniu do przełomowego w jego karierze filmu „Fargo”). Jest to rock-and-rollowa kapela, a w jej szeregach znaleźli się gitarzysta Roxette, perkusista występujący na co dzień z Alanis Morisette oraz basista Slash’s Snakepit. Przy tego rodzaju składzie, uderzenie Blond From Fargo charakteryzuje się dość szerokim spektrum muzycznym i eklektycznym wyrazem. Grupa nagrywa właśnie swoją pierwszą płytę, która ukaże się na rynku muzycznym pod koniec roku. Stormare komponuje wszystkie utwory zespołu i gra na gitarze.

THERESA RANDLE (Theresa Burnett)

Theresa Randle swoją pierwszą dużą rolę zagrała u boku Denzela Washingtona w znakomicie przyjętym przez krytykę filmie „Malcolm X”. Wystąpiła w nim jako ukochana tytułowego bohatera - Laura. 

Urodzona w Los Angeles Randle rozpoczynała swoją karierę już w wieku sześciu lat, pilnie ćwicząc i występując pod okiem Diane Hardin. Zagrała w filmie Spike’a Lee „Dziewczyna nr 6” /Girl 6/. Inne z jej tytułów to: „Spawn” Marka A. Z. Dippe, „Kosmiczny mecz” /Space Jam/ w reżyserii Joe’go Pytki z Michaelem Jordanem, „Gliniarz z Beverly Hill 3” /Beverly Hills Cop 3/ Johna Landisa z Eddiem Murphym, „The Five Heartbeats” w reżyserii Roberta Townsenda, „Sugar Hill”, „King of New York” oraz „Jungle Fever” Spike’a Lee. Na deskach teatralnych wystąpiła w inscenizacjach „Haiti: The Rhythms, The Dances & The Gods” z Dannym Gloverem, „In Command of The Children”, „Sonacie”, „6 Pieces of Musical Broadway”  oraz „Fight the Good Fight". Na małym ekranie pojawiła się w „Livin' for Love: The Natalie Cole Story”.

JOE PANTOLIANO (Kapitan Howard)

Joe Pantoliano urodził się w Hoboken w stanie New Jersey, a swoją pierwszą profesjonalną rolę ‘Billy’ego Bibbita’ zagrał w 1972 roku, występując podczas krajowego tournee z przedstawieniem „Lotu nad kukułczym gniazdem” /One Flew Over the Cuckoo’s Nest/. Pracował z regionalnymi zespołami teatralnymi, występując w ponad 40 off-broadway’owskich produkcjach, w tym inscenizacji „Vision of Kerouac” na deskach The Lion Theater oraz „The Death Star” wystawianej przez The Theater of St. Clements. 

W 1976 roku aktor przeniósł się do Hollywood, gdzie zaproponowano mu rolę w serialach telewizyjnych produkcji ABC „McNamara’s Band” oraz „Free County” z udziałem Roba Reinera. Pantoliano obsadzony został także w roli ‘Maggio’ w miniserialu NBC „Stąd do wieczności” /From Here to Eternity/. 

Z czasem z powodzeniem powrócił na deski sceniczne, występując w sztuce „Orphans”, która przyniosła mu nagrody Dramalogue Award oraz Drama Critics Circle Award. Drugie wyróżnienie Dramalogue jako najlepszy aktor otrzymał za sztukę Johna Patricka Shanley’a „Italian American Reconciliation”. 

Pantoliano nominowany był do nagrody Cable ACE za rolę w jednym z odcinków serialu „Opowieści z krypty” /Tales From the Crypt/ w reżyserii Richarda Donnera. Jego filmografia telewizyjna to również takie tytuły jak: „NYPD Blue”, „L.A. Law” oraz „Civil Wars”. Zagrał także w filmie „El Diablo” HBO, serialu NBC „The Fanelli Boys”, jak również uznanym przez krytykę serialu CBS „EZ Streets”, który przyniósł mu nominację do nagrody Viewers for Quality Television. 

Na dużym ekranie Pantoliano zagrał w ponad 40 filmach, w tym między innymi: „Risky Business”, „Running Scared”, „La Bamba”, „Imperium słońca” /Empire of the Sun/ Stephena Spielberga, „Midnight Run”, „Ścigany” /The Fugitive/, „Bound”, w którym zagrała nominowana do Oscara® Jennifer Tilly, „U.S. Marshals” z Tommym Lee Jonesem i Wesley’em Snipesem oraz pierwszej części „Bad Boys” z udziałem Martina Lawrence’a i Willa Smitha.

Pantoliano zagrał w wyreżyserowanym przez Avi Neshera dramacie „Taxman” z udziałem Elizabeth Berkley, przy produkcji filmu pełnił również rolę producenta stowarzyszonego. 

Pantoliano zagrał jedną z ról w absolutnym przeboju braci Wachowskich „Matrix”, u boku gwiazd Keanu Reevesa i Laurence’a Fishburne. 

Ogromną popularność zyskał sobie jako gangster Ralph Cifaretto w dramacie obyczajowym produkcji HBO „Rodzina Soprano” /The Sopranos/. Zagrał także obok Carrie-Anne Moss i Guy’a Pearce’a w niezależnej produkcji „Memento” w reżyserii Christophera Nolana. 

W czasie kiedy pochlebne recenzje zbierała pierwsza część „Bad Boysów” do księgarń wchodziła właśnie książka autorstwa Pantoliano - „Who’s Sorry Now: The True Story of a Stand-Up Guy”. Ta biograficzna pozycja opowiada o życiu i dorastaniu aktora w Hoboken. Ostatnio Pantoliano zagrał w filmie „Daredevil” z Benem Affleckiem. Na jesieni tego roku aktor wystąpi w serialu własnego pomysłu produkcji CBS „The Handler”, opowiadającym o policjancie, który szkoli młodych, tajnych agentów. 

Pantoliano mieszka obecnie w Nowym Jorku z żoną Nancy Sheppard i czwórką dzieci. 

   BAD BOYS II - TWÓRCY FILMU

MICHAEL BAY (Reżyseria) 

Prezentowany obecnie film „Bad Boys II” jest piątym z kolei wspólnym przedsięwzięciem reżysera Michaela Bay’a i producenta Jerry’ego Bruckheimera. Debiut fabularny Bay’a - pierwsza część „Bad Boysów” z udziałem Willa Smitha i Martina Lawrence’a zyskała zagorzałych wielbicieli na całym świecie, dobrze oceniona była także przez krytyków, a wpływy z jej dystrybucji na całym świecie przyniosły ponad 160 milionów dolarów. Był to bezsprzecznie najbardziej dochodowy film wytwórni Columbia Pictures w 1995 roku. Stał się on również niedoścignionym wzorem stylowej i zabawnej komedii akcji. 

Drugim  filmem Bay’a była wysokobudżetowa produkcja „Twierdza” /The Rock”, w której zagrali uhonorowany wcześniej Oscarem® Sean Connery, Nicolas Cage oraz czterokrotnie nominowany do Nagrody Akademii Ed Harris. Ten widowiskowy film akcji stał się letnim przebojem ekranów w 1996 roku. Widzowie docenili go za imponującą i ciekawą mieszankę efektów wizualnych, trzymającą w napięciu akcję oraz kreacje aktorskie najwyższej próby. „Twierdza” przyniosła jej twórcom w sumie ponad 325 milionów dolarów na całym świecie, znacznie przewyższając wpływy z pierwszej produkcji Bay’a. 

Bay ponownie spotkał się na planie filmowym z Jerrym Bruckheimerem przy okazji kręcenia zdjęć do „Armageddonu”, historii wymyślonej wspólnie z Jonathanem Hensleighem. W doborowej obsadzie filmu znaleźli się aktorzy takiego formatu co Bruce Willis,Ben Affleck, Billy Bob Thornton, Liv Tyler i Will Patton. „Armageddon” z dnia na dzień zyskał sobie status globalnego sukcesu, przynosząc ponad 550 milionów dolarów wpływów ze sprzedaży biletów. Bay stał się tym samym jednym z najmłodszych reżyserów, którzy przekroczyli magiczną barierę miliarda dolarów całkowitych wpływów z produkcji. 

Kolejnym projektem w zawodowych planach reżysera, znów przy współudziale Bruckheimera, była epicki obraz historyczny „Perl Harbor” z Benem Affleckiem, Joshem Hartnettem, Kate Beckinsale, Jonem Voightem i Alekiem Baldwinem. Ta przejmująca saga o miłości i wojnie podobała się zarówno młodszym odbiorcom, jak i tym pamiętającym jeszcze czasy II Wojny Światowej. Obraz zarobił na całym świecie ponad 450 milionów dolarów i jest do dziś jednym z najlepiej sprzedających się filmów na DVD. 

Bay jest produktem dobrze i ciekawie opracowanego programu filmowego na Wesleyan University. Po jego ukończeniu przyszły reżyser kontynuował naukę w Pasadena Art. Center College of Design. Będąc już absolwentem zainteresował się bliżej kręceniem teledysków. Zebrał wiele pochwał za wyreżyserowanie wideoklipu powracającego na scenę muzyczną Donny’ego Osmonda. Wkrótce został zatrudniony przez Propaganda Films, gdzie pod jego okiem powstały nagradzane teledyski dla Aerosmith, Tiny Turner, Meat Loaf i The Divinyls. 

Z czasem Bay zajął się również pracą przy filmach reklamowych. Jego pierwsza reklamówka telewizyjna dla Amerykańskiego Czerwonego Krzyża została wyróżniona prestiżową nagrodą Clio. Następnie powstały bardzo charakterystyczne i zapadające w pamięć filmy reklamowe dla firm Nike, Budwiser, Levi’s, Bugle Boy, Coca Cola, Isuzu, Miller i Mercedes. Firmowana nazwiskiem Bay’a kampania reklamowa ‘Got Milk?’ do dzisiaj pozostaje jedną z najbardziej charakterystycznych i często imitowanych serii w historii reklamy. Bay nagrodzony został nagrodą Grand Prix za Film Reklamowy Roku - ‘Got Milk?/Aaron Burr. Film ten znalazł się w honorowym gronie dziesięciu najlepszych reklam amerykańskich - zaklasyfikowany został tej grupy przez USA Today i History Channel. Reklama ta uhonorowana została także nagrodą przyznawaną przez Muzeum Sztuki Współczesnej za najlepszą kampanię roku. Przed osiągnięciem wieku 26 lat Bay w dziedzinie reżyserii reklamowej zdobył praktycznie wszystkie liczące się wyróżnienia, łącznie ze Złotym i Srebrnym Lwem Canneńskim. 

Bay założył ostatnio swoją własną firmę producencką Platinum Dunes, która w założeniu ma tworzyć niskobudżetowe filmy dla szerokiej rzeszy widzów. Pierwszym obrazem, jaki został nakręcony pod szyldem Platinum Dunes jest przeróbka kultowego horroru „The Texas Chainsaw Massacre”, którego Bay jest producentem.   

RON SHELTON (Scenariusz, pomysł scenariusza)

Ron Shelton urodził się w Whittier w stanie Kalifornia, a wychowywał w Santa Barbara. Jest absolwentem Santa Barbara High School oraz Westmont College. Po kilku latach gry w profesjonalnym zespole koszykówki Baltimore Orioles, Shelton otrzymał tytuł magistra sztuki filmowej Uniwersytetu Stanu Arizona. 

Pierwszym filmem w karierze Sheltona jako scenarzysty był dramat polityczny z 1983 roku „Under Fire”, pokazujący niepokoje społeczne towarzyszące rewolucji nikaraguańskiej. Zagrali w nim Gene Hackman, Nick Nolte i Joanna Cassidy. Shelton wystąpił przy tym filmie również jako reżyser drugiego planu. 

Nominowany w 1988 roku do Oscara® za scenariusz film „Bull Durham” był debiutem reżyserskim Sheltona. Obraz otrzymał znakomite recenzje, podobnie jak grający w nim Kevin Costner, Susan Sarandon i Tim Robbins. Shelton uhonorowany został za swój scenariusz Nagrodą Gildii Amerykańskich Pisarzy, a także wyróżnieniami przyznawanymi przez Stowarzyszenie Nowojorskich Krytyków Filmowych, Stowarzyszenie Krytyków Filmowych Los Angeles oraz Amerykańskie Stowarzyszenie Krytyków Filmowych. 

W 1989 roku wszedł na ekrany film „Blaze” z udziałem Paula Newmana, w roli gubernatora stanu Louisiana Earla Longa, oraz Lolity Davidovich w roli Blaze Starr, stripteaserki, dla której Earl ryzykuje swoją polityczną karierę. Kolejnym tytułem w zawodowej karierze Sheltona była komedia z 1992 roku „White Men Can’t Jump” z udziałem Woody’ego Harrelsona, Wesley’a Snipesa i Rosie Perez.       

„Cobb” (1994), w którym zagrali Tommy Lee Jones i Robert Wuhl był przedstawioną przez Sheltona bezkompromisową opowieścią o najciemniejszych bohaterach koszykówki. Shelton i Kevin Costner ponownie podjęli współpracę w 1996 roku przy romantycznej komedii „Tin Cup”, w której zagrali również Rene Russo, Don Johnson i Cheech Marin. To opowieść o byłym profesjonalnym golfiście, który szuka odkupienia swoich win i miłości, marząc jednocześnie o zwycięstwie w zawodach U.S. Open. „Play It to the Bone”, który wszedł na ekrany w 1999 roku był filmem drogi z mocno zarysowanymi sekwencjami bokserskimi. Zagrali w nim Woody Harrelson, Antonio Banderas, Lolita Davidovich i Lucy Liu. 

Shelton wyreżyserował obraz „Dark Blue”, które wszedł na ekrany latem 2001 roku. Nakręcony na podstawie scenariusza Davida Ayera film powstał w oparciu o oryginalne materiały autorstwa Jamesa Ellroy’a. Był to pierwszy film w karierze Sheltona, który powstał na podstawie scenariusza nie jego własnego autorstwa. Główną rolę zagrał w nim Kurt Russell. najnowszym projektem Sheltona, jako scenarzysty, reżysera i producenta jest film „Hollywood Homicide” z udziałem Harrisona Forda i Josha Hartnetta. 

JERRY STAHL (Scenariusz)

Jerry Stahl cieszy się zasłużoną renomą nie tylko jako scenarzysta filmowy i telewizyjny, ale również autor powieści i dziennikarz. 

Ostatnio Stahl pracował dla firmy Jerry Bruckheimer Films jako konsultant przy serialu produkcji CBS „C.S.I.: Crime Scene Investigation”. Tworzył również scenariusze do tak popularnych seriali telewizyjnych jak: „Miasteczko Twin Peaks”, „Moonlighting”, „Thirtysomething” i „Alf”. 

Swoje wczesne, trudne doświadczenia w świecie Hollywood, jak również walkę z narkotykowym nałogiem opisał we wspomnieniach zatytułowanych Permanent Midnight, przeniesionych w 1998 roku na ekran. W filmie główne role zagrali Ben Stiller i Elizabeth Hurley. Obecnie Stahl kończy prace nad nowym obrazem „The Minder” dla Jerry Bruckheimer Films oraz nie figurującym jeszcze pod żadnym tytułem filmem Johnyy’ego Knoxville’a. 

Stahl zagrał epizodyczne role w filmach: „Down with the Joneses”, „Zoolander”, „Gun Shy” oraz, naturalnie, „Permanent Midnight”.

Ostatnia z powieści autorstwa Stahla - Plainclothes Naked, pojawiła się na rynku wydawniczym w listopadzie 2002 roku. Jego druga w karierze książka pod tytułem Perv znalazła się na liście bestsellerów Los Angeles Timesa, a jego wspomniana wcześniej autobiografia Permanent Midnight przez długi czas utrzymywała się na listach bestsellerów na całym świecie. Teksty autorstwa Stahla drukowane są w magazynach Esquire, Playboy, Black Book, LA Weekly oraz Tin House. Ma on również swoją stałą kolumnę w popularnym miesięczniku kulturalnym Details. 

 MARIANNE WIBBERLEY & CORMAC WIBBERLEY (Pomysł scenariusza) 

Oboje wychowywali się w Południowej Kalifornii i uczęszczali do tej samej szkoły średniej. Naukę kontynuowali na uniwersytecie UCLA, gdzie zdobyli tytuły naukowe licencjata - Marianne z matematyki, a Cormac z ekonomii. Marianne kontynuowała naukę w podyplomowej Szkole Filmowej przy UCLA.  

W 1993 roku tandem autorski sprzedał swój pierwszy scenariusz wytwórni Disney’a i od tego czasu nierozłącznie zajmuje się pisaniem tekstów dla realizacji filmowej. „Szósty dzień” /The Sixth Day/ z udziałem Arnolda Schwarzeneggera był ich pierwszym większym tytułem. Ostatnimi dużymi projektami autorstwa rodzeństwa Wibberley były produkcje wytwórni Columbia Pictures „Aniołki Charliego: Zawrotna szybkość” /Charlie’s Angels: Full Throttle/ oraz „Ja, szpieg” /I Spy/. Obecnie pracują nad materiałem do „I Dream of Jeannie”, adaptacji klasycznego już telewizyjnego show o tym samym tytule dla Columbia pictures oraz „National Treasure” dla reżysera Jona Turtletauba i firmy Jerry Bruckheimer Productions. 

JERRY BRUCKHEIMER (Producent)

Nawet gdyby przypadkiem nazwisko producenta umknęło uwadze widzów, to i tak z pewnością charakter filmu szybko podpowiedziałby im, że mają do czynienia z produkcją firmowaną przez Jerry Bruckheimer Productions. Bruckheimer należy do grona najbardziej wziętych i odnoszących spektakularne sukcesy producentów wszechczasów. Jest przy tym filmowcem i twórcą telewizyjnym, który kocha to co robi, szanuje publiczność i uwielbia zaskakiwać widzów nowatorskimi rozwiązaniami wizualnymi, których nie sposób pomylić z czymkolwiek innym. 

Filmy wyprodukowane przez Bruckheimera przyniosły dotychczas na całym świecie wpływy ze sprzedaży biletów, wideo i muzyki w łącznej wysokości 12,5 miliarda dolarów. W obecnym sezonie trzy z seriali firmowanych nazwiskiem Bruckheimera znalazło się jednocześnie na liście 10 najwyżej notowanych produkcji tego gatunku. To osiągnięcie, którym nie może się pochwalić żaden inny producent telewizyjny. 

Świetny gawędziarz, Bruckheimer wcześnie nauczył się jak trzymać widza w napięciu i szybko rozkręcać akcję filmu. Nie miał bowiem innego wyjścia. Jego pierwszymi filmami były 60-sekundowe opowieści, które tworzył jeszcze w rodzinnym Detroit, jako producent wielokrotnie nagradzanych reklamówek telewizyjnych. Jeden z tego rodzaju filmików, będący parodią obrazu „Bonnie i Clyde” Bruckheimer nakręcił dla Pontiaca. Zyskał on sobie taką popularność, że był nawet wymieniony przez magazyn TIME. Zwrócił również na młodego, 23-letniego producenta uwagę agencji BBD&O, która ściągnęła go do pracy w Nowym Jorku. 

Cztery lata spędzone na Madison Avenue dały Bruckheimerowi doświadczenie i pewność siebie, które pozwoliły mu zaistnieć w świecie Hollywood. Nie osiągnąwszy jeszcze wieku 30 lat, został już jednym z twórców takich niezapomnianych filmów jak: „Farewell”, „My Lovely”, „American Gigolo” oraz przeboju 1983 roku „Flashdance”, który w samych Stanach Zjednoczonych zarobił 100 milionów dolarów i na zawsze odmienił życie Bruckheimera. Był to pierwszy tak popularny film, przy którym Bruckheimer pracował z producentem Donem Simpsonem, biznesowym partnerem na kolejne 13 lat. 

Tandem Bruckheimer-Simpson okazał się być jednym z artystycznie najbardziej płodnych w najnowszej historii kina. Obaj panowie wyprodukowali bowiem filmy, które w sumie nominowane były do Nagrody Amerykańskiej Akademii Filmowej® 15 razy, otrzymały dwa Oscary® za najlepszą piosenkę filmową, uhonorowane były dodatkowo czterema Grammy, trzema Złotymi Globami, dwoma nagrodami People’s Choice oraz nagrodą MTV dla najlepszego filmu dekady. 

Uznanie świata filmowego miało swoje przełożenie również na sukces kasowy mierzony wpływami ze sprzedaży biletów. Zarówno w 1985 roku, jak i 1988 Amerykańskie Stowarzyszenie Właścicieli Kin (National Association of Theater Owners - NATO) obwołało Bruckheimera Producentem Roku. Wraz z Simpsonem natomiast otrzymali w 1988 roku przyznawany przez Publicists Guild of America tytuł Filmowych Showmanów Roku. Telewizyjnym Showmanem Roku został Bruckheimer ponownie w 2003 roku. 

Do 1995 roku zespół producencki Bruckheimer-Simpson wypuszczał już jeden hit za drugim. W samym 1995 roku do kin weszły takie przeboje jak: „Bad Boys”, najlepiej zarabiający tego roku film wytwórni Columbia, „Młodzi gniewni” /Dangerous Minds/ z Michelle Pfeiffer oraz „Karmazynowy przypływ” /Crimson Tide/ z udziałem Denzela Washingtona i Gene Hackmana, który wraz ze wspomnianymi „Młodymi Gniewnymi” znalazł się na topie hollywoodzkiego box office’u. 

W 1996 roku Bruckheimer wyprodukował „Twierdzę” /The Rock/ z gwiazdorską obsadą Sean Connery i Nicolas Cage. Film ten zapoczątkował swoistą nową tradycję dla produkcji Bruckheimera, które od tego czasu zbliżały  wpływy ze sprzedaży biletów do poziomu 350 milionów dolarów na całym świecie. Był to również absolutny rekord jeśli chodzi o wypożyczalnie wideo - „Twierdza” należy bowiem w historii kina do filmów najchętniej oglądanych w domu. Ten trzymający w napięciu film akcji był także przełomem w aktorskich karierach dwóch głównych bohaterów - Connery z powodzeniem wrócił do grona artystów kina akcji, a image ten przydał się również grającemu dotychczas bardziej 'intelektualne’ role Cage’owi. „Twierdza” obwołana przez Amerykańskie Stowarzyszenie Właścicieli Kin Ulubionym Filmem Roku była ostatnim obrazem nakręconym przez Bruckheimera wspólnie z Simpsonem, który jeszcze w trakcie trwanie produkcji zmarł. 

Pracując już w pojedynkę, Bruckheimer kontynuował swoje pasmo sukcesów. W 1997 roku powstał film „Con Air”, na dobre wprowadzający grającego w nim Nicolasa Cage’a do panteonu bohaterów kina akcji, a producentowi przynoszący kolejne 230 milionów dolarów. Film nominowany był do nagrody Grammy oraz Oscara® w dwóch kategoriach, producentowi zaś został policzony w 1999 roku, kiedy to otrzymał on ‘zbiorczą’ nagrodę ShoWest International Box Office Achievement Award za rekordowe międzynarodowe wpływy finansowe. 

Hitem kolejnego roku była produkcja Touchstone Pictures „Armageddon” z udziałem Bruce’a Willisa, Billy’ego Boba Thorntona, Bena Afflecka, Liv Tyler i Steve’a Buscemi. Ten rozgrywający się w przestrzeni kosmicznej film przygodowy w reżyserii Michaela Bay’a okazał się największym przebojem 1998 roku, przynosząc w sumie wpływy na całym świcie w wysokości 560 milionow dolarów. Towarzyszący mu album ze ścieżką dźwiękową osiągnął status multiplatynowej płyty, zawierał też nominowany do Oscara® utwór „I Don’t Want to Miss a Thing”. 

Drugim przebojem ’98 roku był psychologiczny thriller „Wróg publiczny” /Enemy of the State/ z udziałem Willa Smitha i Gene Hackmana. Film, który został dobrze oceniony zarówno przez krytykę, jak i widzów, zarobił łącznie 225 milionów dolarów. 

Rok 2000 rozpoczął się dla Bruckheimera od przyznania mu przez specjalistów z branży producenckiej stowarzyszonych w Gildii Amerykańskich Producentów Nagrody im Davida O. Selznicka przyznawanej za osiągnięcia w dziedzinie sztuki filmowej. Udowadniając, że jest w pełni godzien tak zaszczytnego wyróżnienia Bruckheimer wyprodukował kolejne trzy przeboje dużego ekranu. Pierwszym z nich był „60 sekund” /Gone in 60 Seconds/ z udziałem Nicolasa Cage’a, Angeliny Jolie, Giovanniego Ribisi, Delroy’a Lindo oraz Roberta Duvalla. Film będący przeróbką kultowego obrazu z 1974 roku już w pierwszych tygodniach wyświetlania zyskał sobie status przeboju, przynosząc wpływy na całym świecie na poziomie 230 milionów dolarów. W tym samym roku w lecie na ekrany weszła komedia romantyczna „Coyot Ugly”, opowiadająca historię zabawnych perypetii jakie przydarzają się na Manhattanie młodemu autorowi piosenek. Towarzyszący filmowi przebojowy album z piosenkami autorstwa Diane Warren , wykonywanymi przez LeAnn Rimes przez dwa lata utrzymywał się na liście Billboardu. Singiel „Can’t Fight the Moonlight” sprzedał się w ponad 500.000 egzemplarzy i zyskał status potrójnej platynowej płyty (2002).   

Na jesieni 2000 roku wytwórnia Walt Disney Pictures wprowadziła na ekrany kolejną produkcję Bruckheimera „Pamięć bohaterów” /Remember the Titans/ z Denzelem Washingtonem. Film zainspirowany prawdziwą historią integracji studenckiej drużyny futbolowej z Virginii poruszył widzów na całym świecie, krytyka zaś przyznała obrazowi nagrodę NAACP Image Award. Uhonorowany został także odtwórca głównej roli Denzel Washington - przyznano mu nagrodę NAACP Image za wybitną kreację aktorską. Film nominowany był do nagród People’s Choice Award w kategoriach najlepszy obraz dramatyczny, ulubiony film i aktor. Na całym świecie wpływy ze sprzedaży biletów wyniosły ponad 115 milionów dolarów. 

W jeden ze świątecznych weekendów 2001 roku wytwórnia Disney’a pokazała po raz pierwszy długo oczekiwany kolejny film produkcji Bruckheimera „Pearl Harbor” w reżyserii Michaela Bay’a, z udziałem Bena Afflecka, Josha Hartneta, Kate Beckinsale i Aleca Baldwina. Film przyjęty został przez weteranów II Wojny Światowej i naukowców jako wierna próba przedstawienia na ekranie okropieństwa i szoku związanego z nagłym atakiem wojsk nieprzyjacielskich, który doprowadził do wciągnięcia Stanów Zjednoczonych w działania wojenne. Obraz nominowany był do trzech nagród Amerykańskiej Akademii Filmowej®, w tym za najlepszy utwór oryginalny „There You’ll Be”, efekty wizualne i dźwięk, zdobył to zaszczytne wyróżnienie za montaż dźwięku. „Pearl Harbor” przyniósł ogółem 450 milionów dolarów wpływów ze sprzedaży biletów oraz $250 milionów ze sprzedaży kaset wideo i DVD. 

„Helikopter w ogniu” /Black Hawk Down/, historia próby opanowania przez wojska amerykańskie w 1993 roku Mogadishu, nakręcona w oparciu o bestsellerową pozycję autorstwa Marka Bowdena, z udziałem Josha Hartnetta, Erica Bany, Ewana McGregora, Toma Sizemore’a i Sama Sheparda już po pierwszych projekcjach zebrała znakomite recenzje. Sam film, jak i jego twórcy nominowani byli do wielu prestiżowych nagród. Reżyser Ridley Scott nominowany był do Oscara®, Złotego Globu, nagrody Gildii Amerykańskich Reżyserów i A.F.I. Award, a jego „Helikopter w ogniu” nominowany był do nagród A.F.I., National Board of Review oraz wyróżnienia przyznawanego przez History Channel. Montażysta Pietro Scalia za swoją pracę przy filmie otrzymał prestiżową statuetkę Oscara®, nominowany był także do nagród BAFTA i A.F.I. Pracujący przy filmie autor zdjęć Sławomir Idziak również nominowany był do Oscara®, „Helikopter” otrzymał jedną statuetkę za dźwięk. 

7 czerwca 2002 roku wytwórnia Touchstone Pictures wprowadziła na ekrany film „Bad Company” z udziałem Anthony’ego Hopkinsa i Chrisa Rocka. Obraz będący połączeniem kina akcji i komedii, wyreżyserowany przez Joela Schumachera, stanowi kronikę wysiłków agenta-weterana CIA zmierzających do transformacji sarkastycznego i wychowanego praktycznie na ulicy punka w wytrawnego szpiega. Celem całej operacji jest umieszczenie nowoopierzonego agenta w miejsce jego zamordowanego wcześniej brata bliźniaka i zakończenie rozpoczętej przez niego niebezpiecznej misji. 

„Kangaroo Jack”, szalona komedia rozgrywająca się w głębii australijskiego lądu, z udziałem Jerry’ego O’Connella, Anthony’ego Andersona, Estelli Warren i Christophera Walkena, była pierwszym filmem nakręconym przez Bruckheimera we współpracy z Castle Rock Pictures, ale kolejnym już wspólnym projektem z reżyserem Davidem McNallym. Ten przebój kina familijnego uhonorowany został zagrodą przyznawaną przez National Film Advisory Board, nominowany był także do filmowej nagrody MTV za „wirtualną kreację”.

Jak stwierdził niedawno magazyn TIME, „Jeden z najbardziej wziętych i świetnie prosperujących producentów w historii filmu ... jest na najlepszej drodze do osiągnięcia takiej pozycji również w świecie produkcji telewizyjnej.” Bruckheimer wniósł na mały ekran charakterystyczną dla niego siłę ‘rażenia błyskawicy’. Telewizyjne show „C.S.I.” z udziałem Williama Petersena i Marg Helgenberger jako członków elitarnej jednostki policji kryminalnej w Las Vegas szybko zdobyło sobie sympatyków zarówno wśród widzów, jak i krytyków filmowych. „C.S.I.” cieszy się obecnie zasłużoną pozycją najbardziej popularnego show telewizyjnego. W 2001 roku film wyróżniony został nagrodą TV Guide dla najlepszego filmu obyczajowego, zdobył także nominacje do Złotego Globu i nagrody People’s Choice for Best Dramatic Series oraz cztery nominacje do Emmy. W 2002 roku „C.S.I.” uhonorowano sześcioma nominacjami do Emmy oraz jedną do Złotego Globu. W kolejnym roku serial zyskał już sobie pozycję najchętniej oglądanego w telewizji. Był to zaszczyt, który wcześniej spotkał telewizję CBS tylko dwa razy, a miało to miejsce w czasie wyświetlania seriali „Gunsmoke” i „Dallas”. 

Oprócz megahitu „C.S.I.”, firma Bruckheimera JBTV wprowadziła w 2002 r. na antenę CBS dwa inne seriale obyczajowe. Pierwszy z nich to przeróbka „C.S.I.” - „C.S.I.: Miami” z Davidem Caruso, drugi - „Without a Trace” z Anthonym LaPaglią w roli nowojorskiego policjanta stojącego na czele jednostki FBI d.s. osób zaginionych. „C.S.I.: Miami” oraz „Without a Trace” w tym sezonie zajmują pierwszą i drugą pozycję w rankingu popularności telewizyjnych seriali. Kolejna produkcja firmowana przez JBTV „The Amazing Race” - reality show przedstawiające perypetie dwunastu par wysłanych w podróż dookoła świata, od czterech sezonów cieszy się niesłabnącym zainteresowaniem i zdobyło już sobie wierne grono widzów zasiadających przed telewizorami w środowe wieczory.

W obecnym sezonie na ekrany telewizorów wejdą trzy kolejne flmy JBTV: „Skin” dla Fox Television, „Fearless” dla The WB” oraz „Cold Case” dla CBS. W „Skin” zobaczymy Rona Silvera oraz Olivię Wilde i DJ Cottrona w rolach dwójki zakochanych, próbujących ominąć przeszkody zastawione przez ich walczące ze sobą rodziny. „Fearless” z kolei to opowieść o młodym agencie FBI, który urodził się bez genu pozwalającego ludziom odczuwać strach. W filmie tym wystąpią Rachel Leigh Cook oraz Eric Balfour. Kathryn Morris będzie natomiast gwiazdą trzeciego ze wspomnianych seriali - „Cold Case”, w którym wystąpi w roli filadelfijskiej detektyw próbującej rozwikłać tajemnice niewyjaśnionych wcześniej morderstw. 

Wśród najnowszych wielkoekranowych produkcji Bruckheimera znalazł się film „Piraci z Wysp Karaibskich” / Pirates of the Caribbean: The Curse of the Black Pearl/ - trzymająca w napięciu opowieść o misji prowadzonej w celu odwrócenia siły starożytnej klątwy. W filmie wyreżyserowanym przez Gore’a Verbinskiego zagrali Johnny Depp, Geoffrey Rush, Orlando Bloom oraz Keira Knightley. Pod koniec roku wejdzie także do dystrybucji obraz „Veronica Guerin”, filmowa biografia heroicznej irlandzkiej dziennikarki zastrzelonej przez dublińskich mafiosów. Reżyserem filmu jest Joel Schumacher, w tytułowej roli zobaczymy Cate Blanchett. 

Obecnie trwają w Irlandii prace nad ekranizacją legendy o „Królu Arturze”, w oparciu o scenariusz autorstwa Davida Franzoni. Na ekranie zobaczymy Clive’a Owena jako Artura oraz Keirę Knightley w roli Guinevery. Reżyserem filmu jest Antoine Fuqua. 

Bruckheimer wkrótce ponownie podejmie współpracę z Nicolasem Cagem, a okazją do tego będzie praca nad reżyserowaną przez Jona Turtletauba komedią akcji „National Treasure”. Produkcja ma ruszyć w sierpniu tego roku. 

Co mają wspólnego ze sobą wszystkie wymienione projekty firmowane nazwiskiem Bruckheimera? Tym swoistym elementem nieodmiennie kojarzącym się z filmami producenta jest mocno zarysowana, charakterystyczna postać głównego bohatera i niebanalna historia. Kiedy zatem film trafi już na ekrany będzie uosobieniem tego, czego oczekują widzowie na całym świecie: historii opowiedzianej z zacięciem i pasją, w dobrym wizualnie stylu i trzymającej w napięciu.   

MIKE STENSON (Producent wykonawczy) 

Mike Stenson jest prezesem firmy Jerry Bruckheimer Films, w której sprawuje pieczę nad wszystkim aspektami opracowania projektów filmowych i ich produkcji. Zanim dołączył do zespołu JBF zajmował stanowisko kierownicze w wytwórni Disney’a, gdzie miałdo czynienia z wieloma produkcjami firmowanymi przez Jerry’ego Bruckheimera, w tym między innymi: „Armageddononem”, „Twierdzą” /The Rock/, „Karmazynowym przypływem” /Crimson Tide/ oraz „Młodymi gniewnymi” /Dangerous Minds/. Ostatnio Stenson wystąpił w charakterze producenta filmów „Bad Company” oraz „60 sekund” /Gone in Sixty Seconds/, a jako producent wykonawczy zaangażowany był przy filmach „Pirates of the Caribbean”, „Kangaroo Jack”, „Helikopter w ogniu” /Black Hawk Down/, „Pearl Harbor”, „Coyote Ugly”, „Pamięć bohaterów” /Remember the Titans/ oraz wchodzącego wkrótce na ekrany „Veronica Guerin”.

Urodzony i wychowany w Bostonie, Stenson jest absolwentem prestiżowej uczelni Harvarda, którą ukończył z tytułem licencjata ekonomii oraz tytułem MBA. Po odbyciu pierwszych praktyk studenckich zaangażował się w Nowym Jorku jako asystent produkcji i przez dwa lata pracował przy niezależnych produkcjach filmowych i telewizyjnych, asystując reżyserom i kierownikom produkcji. Powrócił następnie do Bostonu, aby ostatecznie zakończyć swoją edukację. 

Już z tytułem szkoły biznesowej Stenson przeniósł się do Los Angeles, gdzie rozpoczął pracę w Studio Walta Disney’a, w dziale opracowania specjalnych projektów filmowych. Spędził w nim dwa lata, poczym przeniósł się do działu produkcji wytwórni Hollywood Pictures, w którym pełnił rolę kierowniczą. Szybko awansował na stanowisko wiceprezesa tego działu, a następnie wiceprezesa zarządu. Przez osiem lat pracy w firmie nadzorował produkcje Hollywood Pictures oraz Touchstone Pictures. Oprócz wielu filmów Bruckheimera miał również do czynienia z produkcjami innych twórców, w tym takimi tytułami jak: „Instynkt”, „Sześć dni, siedem nocy” /Six Days, Seven Nights/ oraz „Mr. Holland’s Opus”. 

Kiedy jeszcze pracował dla wytwórni Disney’a wielu filmowców próbowało skusić go propozycjami współpracy z ich firmami. Nie stało się tak jednak aż do 1998 roku, kiedy to ostatecznie Stenson pożegnał się z Disney’em i przeszedł pod skrzydła Jerry Bruckheimer Films. Od samego początku pracy dla JBF Stenson miał nadzorować i kierować ekspansją firmy w kierunku zarówno małego, jak i dużego ekranu. Obecnie firma pod czujnym okiem Stensona opracowuje kilka nowych projektów oraz produkuje sześć stale obecnych na ekranach seriali telewizyjnych, w tym: „The Amazing Race” (reality show), „C.S.I. Crime Scene Investigation”, „C.S.I.: Miami”, „Without a Trace”, „Profiles from the Front Line” oraz nowy film „Skin”. 

Najnowsze przedsięwzięcia Stensona na dużym ekranie to dramat „Król Artur” z Clivem Owenem i Keirą Knightley oraz przygodowy film akcji „National Treasure” z Nicolasem Cagem.  

CHAD OMAN (Producent wykonawczy)

W firmie Jerry Bruckheimer Films Chad Oman pełni funkcję prezesa d.s. produkcji, nadzorując wszystkie aspekty opracowania projektów filmowych i ich produkcji.

Oman wraz z Bruckheimerem wyprodukował filmy „Pamięć bohaterów” /Remember the Titans/ z Denzelem Washingtonem i Willem Pattonem oraz „Coyote Ugly” z Piperem Perabo, Marią Bello i Johnem Goodmanem. 

W jego producenckim portfolio figurują również takie tytuły firmowane nazwiskiem Bruckheimera jak: „Pirates of the Caribbean”, „Kangaroo Jack”, „Helikopter w ogniu” /Black Hawk Down/, „Pearl Harbor”, „60 sekund” /Gone in Sixty Seconds/, „Wróg publiczny” /Enemy of the State/, „Armageddon” i „Con Air”.

Najnowsze przedsięwzięcie Omana to dramat „Król Artur” z Clivem Owenem i Keirą Knightley.  

Oprócz osiągnięć zawodowych skompletowanych w JBF, Oman nadzorował także produkcję wielu projektów telewizyjnych, w tym serialu „Soldier of Fortune” z udziałem Brada Johnsona dla Rysher Entertainment, dramatów ABC’s „Młodzi gniewni” /Dangerous Minds/ z Annie Potts oraz „Swing Vote” na podstawie scenariusza Rona Bassa i z udziałem Andy’ego Garcii.

Przed dołączeniem w 1995 roku do zespołu pracowników Simpson/Bruckheimer, Oman był jednym z założycieli i pracowników Motion Picture Corporation of America. Po sześciu latach pożegnał się z tą niezależną firmą producencką, odchodząc z pozycji wiceprezesa d.s. produkcji. 

Oman wystąpił w charakterze producenta stowarzyszonego filmu „Głupi i głupszy” /Dumb and Dumber/ z udziałem Jima Carrey’a, producenta wykonawczego „The War at Home”, w którym zagrali Emilio Estevez, Kathy Bates i Martin Sheen, a jako współproducent pracował przy „The Desperate Trail with Sam Elliot” oraz „The Sketch Artist” z Drew Barrymore i Seanem Youngiem. Oman wyprodukował film „Hands that See” z udziałęm Courtney Cox i Jeffa Fahey’a, a także „Love, Cheat and Steal” z gwiazdorską obsadą - John Lithgow, Eric Roberts.

Jest absolwentem Southern Methodist University. Uczelnię ukończył z dyplomem kierunku finanse. Uczęszczał także na zajęcia scenopisarskie prowadzone przez Uniwersytet Kalifornijski w Los Angeles oraz na Uniwersytet Nowojorski, gdzie uczestniczył w programie poszerzania wiedzy o produkcji filmowej. Urodził się i wychowywał w Wichita Falls, w stanie Teksas.

BARRY WALDMAN (Producent wykonawczy)

Barry Waldman pracował przy siedmiu dużych produkcjach Jerry’ego Bruckheimera - „Kangaroo Jack”, „Pearl Harbor”, „60 sekund” /Gone in Sixty Seconds/, „Armageddon”, „Twierdzy” /The Rock/ oraz pierwszej części „Bad Boys”. Jako kierownik produkcji zatrudniony był przy filmach „Batman & Robin” oraz „The Craft”.

Urodzony i wychowany w Nowym Jorku, Waldman przeniósł się na Florydę, gdzie planował zakończyć naukę na Uniwersytecie w Miami. Po otrzymaniu dyplomu uczelni pracował najpierw jako asystent produkcji, z czasem wspinając się coraz wyżej w hierarchii show biznesu - zostając asystentem reżysera przy wielu niezależnych produkcjach filmowych i telewizyjnych. Pracując na planie filmu „Bad Boys” miał okazję spotkać po raz pierwszy producenta Bruckheimera oraz reżysera Bay’a. 

Waldman z uporem realizował swoje ambicje, produkując już i kierując produkcją wielu popularnych programów telewizyjnych, w tym: „Key West” oraz „Dead at 21”, które nominowane były do nagród Genesis Award i Cable Ace. Inne jego projekty to dokumentalne produkcje nagrywane w Nikaragui, Hondurasie i Kostaryce, pokazujące między innymi wojnę pomiędzy Sandanistami i Contras. Waldman zdecydował się z czasem pójść w stronę filmu fabularnego, w związku z tym przeniósł się do Los Angeles. Tutaj wyprodukował dla Showtime film „Zooman”, z udziałem Lou Gossetta Jr. Kolejne realizowane przez niego projekty były przedsięwzięciami wspólnymi z Jerry Bruckheimer Films.

Waldman pracuje obecnie nad najnowszą produkcją Bruckheimera - przygodowym filmem akcji „National Treasure” w reżyserii Jona Turtletauba.

AMIR MOKRI (Zdjęcia) 

Urodził się w Iranie. Wcześniej pracował z Jerrym Bruckheimerem przy produkcji filmu „Coyote Ugly” w reżyserii Davida McNally. 

Uczęszczał na Uniwersytet w Bostonie oraz tamtejszy Emerson College. Po ukończeniu nauki został stowarzyszonym zdjęciowcem w Amerykańskim Instytucie Filmowym (The American Film Institute). Wkrótce poznał reżysera Wayne’a Wanga. Tandem Mokri-Wang współpracował przy kilku filmach, w tym między innymi „The Joy Luck Club”, „Life is Cheap ... but Toilet Paper is Expensive”, „Eat a Bowl of Tea” i „Slamdance”.

W filmografii Mokriego są również takie tytuły jak: „Salton Sea”, „An Eye for an Eye”, „Freejack”, „Pacific Heights”, „Whore”, „Blue Steel”, „Queens Logic” oraz „House of the Rising Sun”.

  Mokri ma na swoim koncie wiele osiągnięć jeśli chodzi o produkcję filmów reklamowych, wideoklipów i obrazów krótkometrażowych. Wśród tych ostatnich warto wspomnieć takie tytuły jak: „The Waiting”, „A Hero of Our Time”, „L.A. Games”, „Air Lock” , „Mr. Daddy” i „Messenger”.

DOMINIC WATKINS (Scenografia)

Pracował jako scenograf przy filmie krótkometrażowym „Hire: The Star”, produkcji fabularnej „Wicked” oraz telewizyjnym obrazie „Lake Consequence”. Jako art director zatrudniony był przy filmie małego ekranu „To Save a Child”.

MARK GOLDBLATT, A.C.E. (Montaż) 

Pracował wcześniej dla Jerry Bruckheimer Films przy produkcjach „Bad Company”, „Pearl Harbor” i „Armageddon”. Montował także filmy Paula Verhoevena „The Hollow Man”, „Starship Troopers” oraz  „Showgirls”.

Goldblatt nominowany był do Nagrody Amerykańskiej Akademii Filmowej® za pracę przy przebojowym obrazie Jamesa Camerona „Terminator 2: Dzień Sądu” /Terminator 2: Judgment Day/. Z Cameronem nakręcił wcześniej „Prawdziwe kłamstwa” /True Lies/ oraz pierwszą część „Terminatora”. Pod koniec lat 1990-tych pracował przy filmie Adama Rivkina „Detroit Rock City”.

Inne filmy akcji w jego zawodowym portfolio to: „Commando”, „Predator 2”, „The Last Boy Scout”, druga część Rambo - „Rambo: First Blood”, a także produkcja Dona Simpsona i Jerry’ego Bruckheimera „Twierdza” /The Rock/.

Pierwszym profesjonalnym zleceniem Golblatta był współmontaż filmu „Piranha” w reżyserii Joe Dantego. Po nim  przyszły kolejne - „The Howling” oraz  „Halloween II”. Inne tytuły w jego filmografii to „Nightbreed”, „Super Mario Brothers”, „Jumpin’ Jack Flash” i „Over the Brooklyn Bridge”.

Dodatkowo, Goldblatt wyreżyserował filmy „Dead Heat” i „Mściciel” /The Punisher/. Jako reżyser drugiego planu pracował przy filmie Paula Verhoevena „Robocop”. Piastował stanowisko prezesa branżowego stowarzyszenia montażystów The American Cinema Editors. 

THOMAS A. MULDOON (Montaż)

Zmontował wcześniej film „60 sekund” /Gone in Sixty Seconds/ oraz krótkometrażowy obraz Guy’a Ritchiego „Hire: The Star” z Clivem Owenem.

ROGER BARTON (Montaż) 

Jego filmografia to: „Ghost Ship”, „Pearl Harbor”, „60 sekund” /Gone in Sixty Seconds/, „Detroit Rock City” i „That Darn Cat”. Jako montażysta stowarzyszony pracował przy „Armageddonie” i „Titaniku”. 

DEBORAH L. SCOTT (Kostiumolog) 

Deborah L. Scott uhonorowana została statuetką Oscara® w 1998 roku za kostiumy do filmu „Titanic”. Zaprojektowała także stroje do „Patrioty” /The Patriot/ i „Raportu mniejszości” /Minority Report/, a także „Bardzo dzikiego Zachodu” /Wild Wild West” i filmów „To Gillian on Her 37th Birthday”, „Heat”, „The Indian in the Cupboard”, „Legends of the Fall”, „Sliver”, „Jack the Bear”, „Hoffa”, „Defending Your Life”, „Coupe de Ville”, „Who’s That Girl”, „About Last Night…”, „Powrót do przyszłości” /Back to the Future/, „E.T.”, „The Twilight Zone” i „Never Cry Wolf”.

CAROL RAMSEY (Kostiumolog) 

Carol Ramsey wychowywała się w Pennsylwanii. Dyplom licencjata muzykologii obroniła w konserwatorium w Cincinnati, dyplom magistra muzykologii otrzymała już w New England Conservatory of Music. 

Swoją karierę w dziedzinie projektowania kostiumów rozpoczynała współpracując z The Boston Shakespeare Company. Szybko okazało się, że właśnie z projektowaniem, a nie z muzyką chce się związać na stałe. Rozpoczęła zatem współpracę z bostońskimi teatrami, grupami tanecznymi, odbiorcami prywatnymi, producentami reklamówek i filmów. 

W 1983 roku, Ramsey stworzyła kostiumy do swojej pierwszej dużej produkcji fabularnej. Od tego czasu z jej inspiracji powstała garderoba dla bohaterów ponad 26 filmów dużego ekranu. Za najbardziej udane Ranmsey uważa kostiumy do obrazów: „Le Divorce”, „Surviving Picasso”, „A Soldier’s Daughter Never Cries”, „Mr. and Mrs. Bridge”, „Slaves of New York” „Straszny film 3” /Scary Movie 3/, „The Santa Clause”, „Jungle 2 Jungle”, „Tuck Everlasting”, „Dragon: The Bruce Lee Story”, „King of New York” oraz „Don’t Tell Mom The Babysitter’s Dead”.

Na potrzeby małego ekranu artystka zaprojektowała kostiumy do: „Jackie Bouvier Kennedy Onassis” dla stacji CBS, „Popular” dla The WB oraz „Three Sovereigns for Sarah” (American Playhouse). W 2002 roku nominowana była do branżowej nagrody przyznawanej przez Gildię Amerykańskich Projektantów Kostiumów za swoje kreacje do „Jackie Bouvier Kennedy Onassis”.

Ramsey mieszka obecnie w Studio City. Jej życiowym partnerem jest twórca filmów dokumentalnych Douglas Miller. Państwo Miller mają 14-letnią córkę Maren Miller.
TREVOR RABIN (Muzyka) 

Trevor Rabin cieszy się w pełni zasłużoną opinią jednego z najbardziej utalentowanych i popularnych kompozytorów filmowych w Hollywood. Jest autorem muzyki do wielu produkcji firmowanych przez Jerry Bruckheimer Films, w tym: „Bad Company”, „Pamięć bohaterów” /Remember the Titans/, „60 sekund” /Gone in Sixty Seconds/, „Wróg publiczny” /Enemy of the State/, „Armageddon” i „Con Air”, a także tematu przewodniego serialu telewizyjnego Bruckheimera -  „Soldier of Fortune”. Szerokie spektrum zainteresowań muzycznych artysty pozwala mu komponować zarówno pogodne i skoczne kawałki w klimacie familijnego filmu „Kangaroo Jack” (również produkcja JBF), jak i liryczne tematy do n.p. „Jacka Frosta” z Michaelem Keatonem. 

W 1999 roku, Rabin napisał kompozycje do filmu „Deep Blue Sea”, później nagrał też całą ścieżkę dźwiękową do tego filmu. Do swoich muzycznych korzeni powrócił tworząc tematy do „Whispers: An Elephant’s Tale”, korzystając przy nim z tradycyjnej afrykańskiej instrumentacji, partii wokalnych i charakterystycznej dla regionu rytmiki. W rezultacie powstała muzyka niezwykle atmosferyczna, o ogromnej sile wyrazu. Rabin skomponował również muzykę do filmów „Texas Rangers”, „The One”, „Rock Star” i „American Outlaws”.

Jego filmografia to także kompozycje do „Szóstego dnia” /The 6th Day/ oraz kompletne ścieżki dźwiękowe do obrazów „Eraser”, „The Glimmer Man” i „Homegrown”.

Rabin należy do grona kompozytorów nowej generacji, którzy czerpią w swojej pracy z tradycji muzyki rockowej. Jako członek znakomitej grupy rockowej YES, artysta przez ponad dziesięć lat, zaczynając od 1983 roku, grał na gitarze i komponował muzykę do utworów zespołu, Jego dziełem są między innymi kompozycje zamieszczone na bestselerowym albumie YES - 90125. Wśród nich jest także przebojowy singiel „Owner of a Lonely Heart.”  Wiele tekstów piosenek grupy jest autorstwa Rabina, był on także producentem albumu grupy - Big Generator. Rabin nagrał z czasem swój solowy album, do którego skomponował wszystkie utwory, grał na wszystkich instrumentach (z wyjątkiem perkusji) oraz sam zmiksował wszystkie piosenki. 

Urodzony w Johannesburgu, w RPA, Rabin studiował klasyczną grę na fortepianie oraz uczył się w kierunku dyrygentury i aranżacji muzycznej. Współzałożona przez niego pierwsza grupa muzyczna miała w swoim repertuarze oryginale utwory z tekstami przeciwko aparthaidowi. Z czasem Rabin założył zespół o nazwie ‘Rabbit,’ który stał się najbardziej popularną formacją rockową w całej historii RPA. Po przeniesieniu się do Londynu, gdzie zajmował się współprodukcją albumu Manfreda Manna Chance,  Rabin wydał trzy albumy w wytwórni Chrysalis Records. W 1981 roku przeniósł się do Los Angeles, a dwa lata później dołączył do składu YES. 

Rabin wraz z rodziną mieszka nadal w Los Angeles.

KATHY NELSON (Nadzór nad produkcją muzyczną) 

Kathy Nelson należy dziś niewątpliwie do grona najbardziej wpływowych osób w świecie muzyki filmowej. Nie tylko była bowiem pionierką, która zdefiniowała od początku pojęcie ścieżki filmowej (w tym telewizyjnej), ale również utorowała drogę wielu koleżankom po fachu, które mogły tym samym wkroczyć do zdominowanego przez mężczyzn świata kierownictwa przemysłu rozrywkowego. 2001 rok był ukoronowaniem jej wysiłków i ambicji, została bowiem wybrana na stanowisko Prezesa d.s. Muzyki Filmowej Universal Music Group (UMG) oraz Universal Pictures. Tym samym Nelson została pierwszą kobietą, mającą pod swoimi skrzydłami obie działki dużej firmy branży rozrywkowej. Dla UMG nadzoruje prace przygotowawcze - opracowania i produkcji albumów ze ścieżkami dźwiękowymi, noszącymi później marki wszystkich większych wytwórni muzycznych. W ramach Universal Pictures Nelson zarządza wszystkimi elementami muzycznymi obecnymi  w filmach fabularnych.   

Przez wszystkie te lata Nelson współpracowała przy wielu dużych i ważnych produkcjach filmowych ostatnich lat, może się również poszczycić znajomością z wieloma najważniejszymi nazwiskami reżyserskimi Hollywood, w tym: Stevenem Spielbergiem, Martinem Scorsese, Ronem Howardem, Ridley’em Scottem, Tonym Scottem, Alanem Parkerem, Michaelem Bay’em, Jonathanem Demme, Robertem Redfordem, Adrianem Lyne, Spikem Lee, Stephenem Frearsem, Johnem Watersem, Quentinem Tarantino, Garrym Marshallem, Jonem Avnetem, Michaelem Mannem i Joem Rothem. W trakcie ostatnich 20 lat Nelson pracowała przy wszystkich filmach producenta Jerry’ego Bruckheimera, włączając również te nakręcone z nieżyjącym już dzisiaj Donem Simpsonem.

Nelson rozpoczęła swoją karierę w 1984 roku w wytwórni MCA Records. Wkrótce awansowała na stanowisko kierownicze, koncentrując się już wtedy na soundtrackach i budując jednocześnie od podstaw dział filmowych ścieżek muzycznych MCA. Jej pierwszym tytułem w takim charakterze był film „Repo Man”. W kolejnym roku (1985) wydała na płytach kompozycje z „Gliniarza z Beverly Hills” /Beverly Hills Cop/, platynowego albumu nagrodzonego Grammy, złotego albumu „Powrót do przyszłości” /Back To The Future/ oraz nagrodzonego Grammy poczwórnie platynowego albumu do telewizyjnego filmu „Policjanci z Miami” /Miami Vice/.  

Nelson była motorem ewolucji jakie przeszły soundtracki od czasu, kiedy były traktowane jako mało istotny epizod artystyczny, aż do momentu, kiedy cieszą się zasłużoną pozycją w branży muzycznej. Soundtrack decyduje często o artystycznej karierze jego twórcy. Podczas ponad 10 lat spędzonych w MCA, w charakterze muzycznego supervisora oraz konsultanta, Nelson ustanowiła swoiste rekordy popularności firmowanych przez siebie płyt. Należą do nich: potrójnie platynowy album „Pulp Fiction”, potrójnie platynowy, nagrodzony Grammy „Młodzi gniewni” /Dangerous Minds/, platynowy „Gliniarz z Beverly Hills 2” /Beverly Hills Cop II/, złoty, wyróżniony Grammy album „Pożegnanie z Afryką” /Out Of Africa/, podobnie uhonorowany „An American Tail”, złoty „Days Of Thunder”, złoty,  nagrodzony Grammy album do filmu „Lista Schindlera”, podwójnie platynowy „The Commitments” , złoty „Jurassic Park”, jak również krążki z muzyką do filmów „Thelma & Louise”, „Something Wild”, „Milczenie owiec” /Silence Of The Lambs/, „Zielone smażone pomidory” /Fried Green Tomatoes/, „Sid & Nancy”, „Pogromcy duchów” /Ghostbusters/ oraz serialu telewizyjnego „Przystanek Alaska” /Northern Exposure/. Rozstając się z MCA, Nelson zajmowała stanowisko Senior Wiceprezesa/Dyrektora Zarządzającego.

W 1996 roku, otrzymała stanowisko prezesa d.s. muzyki filmowej grupy The Walt Disney Motion Picture, mającej w swoich rękach wytwórnie Disney’a, Touchstone i Hollywood Pictures. W czasie swojej kadencji Nelson kierowała od strony muzycznej między innymi takimi projektami filmowymi jak: nagrodzony Grammy „Up Close & Personal”, „Pearl Harbor” (piosenka z tego filmu “There You’ll Be” w wykonaniu Faith Hill nominowana była do Oscara®), platynowa „Żona pastora” /The Preachers Wife/, poczwórnie platynowy „Armageddon” (z nominowaną do Oscara® i Grammy piosenką “I Don’t Want To Miss A Thing” w wykonaniu Aerosmith), nagrodzonym Grammy krążkiem z „Con Air”, „Phenomenon” (ze złotą piosenką roku w wykonaniu Erica Claptona “Change The World”), złotą „Gross Pointe Blank”, potrójnie platynową „Coyote Ugly”, platynową „Uciekającą panną młodą” /Runaway Bride/ oraz niezwykle popularną ścieżką dźwiękową z filmu „Przeboje i podboje” /High Fidelity/. 

Od czasu dołączenia do zespołu UMG i Universal Pictures, muzyczna filmografia Nelson wzbogaciła się o takie albumy ze ścieżką dźwiękową jak: platynowi „Szybcy i wściekli” /The Fast And The Furious/, złoty „American Pie 2”, złoty „Król Skorpion” /Scorpion King/, „Pamiętnik Brigdet Jones” /Bridget Jones’s Diary/, „Był sobie chłopiec” /About A Boy/, złoty „XXX”, „Piękny umysł” /A Beautiful Mind/, „Helikopter w ogniu” /Black Hawk Down/, nagrodzony Grammy „Standing In The Shadows Of Motown”, „Frida” (nagrodzony Oscarem® za najlepszą kompozycję oryginalną, nominowany za najlepszy utwór muzyczny), nominowany do Grammy soundtrack serialu telewizyjnego „Six Feet Under” oraz poczwórnie platynowy album z filmu „8 Mila” /8 Mile/ zawierający nagrodzoną Oscarem®, wykonywaną przez Eminem’s piosenkę „Lose Yourself”. W ostatnim czasie Nelson sprawowała nadzór nad muzyką do filmu „Hollywood Homicide”. 

Kathy Nelson jest niewątpliwie wielką osobowością przemysłu muzycznego, łączącą w sobie niezwykły talent i smykałkę do biznesu. W rezultacie jej pracy i zaangażowania powstają projekty odnoszące nie tylko sukces komercyjny, ale również stojące na wysokim poziomie artystycznym. Kathy Nelson pozostaje dla wielu kobiet przykładem wytrwałości w dążeniu do osiągania swoich zawodowych celów, a dla wszystkich kolegów z branży liderem prowadzącym muzykę filmową w świetlaną przyszłość. 

BOB BADAMI (Nadzór nad produkcją muzyczną)

Bob Badami znany jest w świecie Hollywood jako wzięty producent muzyki filmowej oraz reżyser montażu dźwiękowego. Jego poprzednie filmy nakręcone wraz z producentem Jerrym Bruckheimerm to: „Pearl Harbor”, „Pamięć bohaterów” /Remember the Titans/, „Coyote Ugly”, „60 sekund” /Gone in 60 Seconds/, „Wróg publiczny” /Enemy of the State/, „Armageddon”, „Kangaroo Jack”, „Con Air”, „Twierdza” /The Rock/, „Młodzi gniewni” /Dangerous Minds/, „Karmazynowy przypływ” /Crimson Tide/, „Gliniarz z Beverly Hills” /Beverly Hills Cop/, „Gliniarz z Beverly Hills 2” /Beverly Hills Cop 2/, „Top Gun” oraz „Amerykański Żigolo”. Dodatkowo, współpracował przy wielu filmach firmowanych nazwiskiem Tima Burtona, w tym „Marsjanie atakują” /Mars Attacks!/, „The Nightmare Before Christmas”, „Batman”, „Powrót Batmana” /Batman Returns/, „Edward Nożycoręki” /Edward Scissorhands/ oraz „Sok z żuka” /Beetlejuice/. W jego filmografi figurują takie tytuły jak: „Riding in Cars with Boys”, „Informator” /The Insider/, „Bulworth”, „Instynkt”, „Mighty Joe Young”, „Grosse Pointe Blank” oraz „Michael”. Najnowsze produkcje Badamiego to: „Piraci z Wysp Karaibskich” /Pirates of the Caribbean/, „Tears of the Sun” oraz wchodzący niedługo na ekrany „Gigli”.

Badami od ponad dwóch dekad związany jest ze światem muzycznych produkcji filmowych. Pracował między innymi przy filmach: „James and the Giant Peach”, „Grumpier Old Men”, „Darkman”, „Love Affair”, „Sommersby”, „Zapach kobiety” /Scent of a Woman/, „Dick Tracy”, „Midnight Run”, „Broadcast News”, „Pee-wee’s Big Adventure”, „Star Trek II: The Wrath of Kahn”, „Star Trek III”, „Thief of Hearts”, „Czułe słówka” /Terms of Endearment/, „The Outsiders”, „Wolfen”, „Boulevard Nights” i „Thief”.

Jest laureatem nagrody za osiągnięcia techniczne w filmie - Technical Achievement Award przyznawanej przez AMPAS za rozwój specjalistycznych systemów dźwiękowych wykorzystywanych przy nagrywaniu muzyki filmowej. 

Badami jest ojcem dwójki nastolatków, Nicka i Niny. Sam w czasach młodości spędzonej w San Diego był ogromnym miłośnikiem kina.   
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